
Czwartek. Dnia 31 iarca (12 Kwiatma) 1877 r,Dnia 12 Kwietnia

• Długość dnia godzin 13 m. 39
I Przybyło „ „ 5 m. 57

(podp.) Pęcherzewski.

D'żdź

Wschód słońca o godzinie 5 m. 12
Zachód „ „ 6 m. 51

Ełjasz i Barabasz, dwa piękne rogate barany^ z dzwon­
kami na szyjach, przy nich pies Pamfil, za niemi 
Marcin na kałamaszce, wielkim a chudym koniem 
dropiatym i nakoniec kwestarz na drugiej, siwą i tro­
chę chromą kobyłą zaprzęgniętej. W bramie Mar­
cin żegna się i intonuje: „Zawitaj ranna jutrzenko“— 
i jadą dalej....

To potępiane nieraz po dziś dzień życie, najczę­
ściej przez ludzi, którzy go nie znają, miało i wiele 
pięknych stron, a musiało je mieć, skoro zostawiło 
w naszej literaturze tyle prawdziwych arcydzieł. 
Powieść i poezja polska znalazły wniem nieprzebra­
ną skarbnicę — ztamtąd wyszedł „Pan Tadeusz“, 
ztamtąd „Listopad11, tam „Mohort“ zaczerpnął życia. 
Bierąc wątek z późniejszych czasów, musiała po­
wieść najczęściej błądzić po labiryncie trywialnego 
życia, schodzić na bezdroża niesmaku i namiętności, 
bo miała przed sobą społeczeństwo chwiejne, pod­
ległe różnorodnym wpływom, bez barwy i charakte­
ru, niemalujące się w tak wyraźnych zarysach, jak 
społeczeństwo dawniejsze. Ten i ów dopełniał cu­
dzoziemszczyzną, czego nie mógł znaleźć pomiędzy 
ludźmi, których znal od dziecka. Ztąd naśladowa­
nia Walter-Scotta, Balzaka, Dumasa, ztąd przecią­
ganie obcych charakterów snujące się w naszem pp- 
wieścio-pisarstwie do najnowszych czasów.

m ^Słaći/?’ l?osęPuo na dworze, brak słońca, a świat 
87tn°nie'"* Z upragnieniem czeka się przynaj- 

światła, z ochotą wita się płonącą
5 aWl\leb gdy jeszcze woskowe palono św*ie* 
>• Nierd6!8 , 3cy z poważnem pozdrowieniem: 

te- zMai ; bidzie pochwalony Jezus Chrystus.... 
d>Z(-‘ikieji llaczeb Pozbywamy się wszelkich form, 
On Bie zeAv.nę!1'z,ny<‘li oznak wiary, uczucia, wsty-
*VlŁ?a z nas111-6?161'1-’-,w?d'stko co barwne i piękne 

•p° 6Uchv’i i i^ść zielony w jesieni i pozośtaje 
elA<skn0 . Jd, smutny, nagi, żałobny....
is a e do iJi S1Ę zrobiło za dawnemi czasy. Pod- 
0(1 innie .C ■ książkami — ztamtąd przemawia- 
L;6 r,|nie i m ZPae’e^e.’ którzy te czasy lepiej znają 

i o PPowiadn 0 uich gwarzą. Pan Soplica dice 
O Wierci W ® dworze księcia „Panie kochanku11, 
i kann nVB 0 . kowicza głośnej na całą Litwę, 

•knio ll1> Jak dzielnie umiał kordem władać 
o Ja & ® Ustl’oić....

sie fzeczach lepiej wiem od waćpana — 
«łh]?dkowie7,,estarz Pana Chodźki, — mnie o panu 

^^ał,.., °Pówiadał Bielewicz, który u niego 

KweHtn2'an’e rozwija mi się wdzięczny obra- 
z w podróż wyjeżdża. Na przedzie

Wea r-’J®sn'ej’zy Pan raczył Najmiłościwiej udzielić, 27go 
Św. tL, oastępująee w wydziale Wojny ordery:

• ego cywdzimierza klasy 3-ej: jenerał majorowi z orszaku 
’eJ Mości, naczeln kowi okręgu warszawskiego 

Św wj1®/? Orżewskiemu.
^ttUgjjj^jOuzimizrza klasy lej: naczelnikowi zarządu żan- 

P°fiatów Łrubieszt wskiego i tomaszowskiego, 
Św ?W1 Salolowi.

^Wskie^.dasy 3*j: naczelnikowi wydziału zarządu war- 
Sii„- ■ śar.darmsko-policyinego dróg żelaznych," kapita- 

^»<^Piekienin. (Dz, W.).

rozpoznawający prośby zaniesione do 
Tronu w czasie pobytu Najjaśniejszego 

cnie usi/okn 1876 w Warszawie obwieszcza, iż obe- 
ści^je. vU“Ccznia się wyplata, z funduszu Najmiło- 
oparciPrzez JNgo Cesarską Mość przeznaczonego, 
^żne? ^dzielonego, z zatwierdzenia Jaśnie Wiel- 
Sz;łcyiri i.f^biego Głównego Naczelnika kraju, pro- 
Szkali i?rzy w chwili podania próśb swoich zamie-
8zawv Ucząstku IX Łazienkowskim miasta War- 

zgłas-ia3cy zatem tej kategorji, zechcą bezzwłocznie 
do kancelarji komitetu w pałacu Briihlo- 

s^iei'd2aJ ^ściwemi dowodami legitymacyjnemi, 
rzeczone/?‘CeS[ii tożsamość ich osób, dla odebrania 

Jak »A° 'yyżej wsparcia.
°Soby Y^oież zechcą się bezzwłocznie zgłosić i te 
&hpa ! .które^ podały prośby ze świadectwem ubó- 
hripei, Ie mniej i te, które w czasie podania próśb 
Sa>y w Ucząstkach I/XI Zamkowym, II/III So- 

!?> IV Bielańskim, V/VI Powązkowskim, VII 
zgioąm’u ? Vni Jerozolimskim, a do*tego czasu nie 

S1ę po odbiór wynaczonego im wsparcia. 
P- o. q j* i 62 * * 5 *®8 komitetu,

c miistrza Dworu JEgo Cesarskiej Mości
i (podp.) Pęcherzewski.

(.u<c J’ a^s~«o-'skicr]o Ober-Policmajstra do Policji 
toh-P’IVojlu zamieszczono:

Uii!ił.ecż dcKu.dnej pory, d<> wykonywania 
1 ,dią,postawienia właścicieli domów wmo- 

^te-tS°bie - .nie namówić w tym celu rzemieślników i przy- 
ttii‘?,aeh W’mi ne materjały, tak iżby roboty te zaraz po 
'tvr^rz°ni im, *'j!nocnyc^’ mo81.y być rozpoczęte, poleeam Ko- 

®-*ją „z'7stirowynl> zobowiązać właścicieli domów, które 
?Wania i ?ewP^trz pomalowania, odnowienia lub wyre- 

I ^K-^ iedyn-, również i tych właścicieli, domy których wy-

pogadankę, a tutaj przynieśli gazetę. Dla gazety 
zaś w tych ciężkich czasach wszystko się porzuca, 
bo jeżeli gazeta od kilku miesięcy złe przynosi wia­
domości — to przecież kiedyś i* dobre przynieść po­
winna. Fortuna kołem się toczy—powiadali starzy, 
a i lat głodnych w Egipcie nie było trzydzieści, ale 
tylko siedm.

Popatrzmy więc najprzód na ostatnią stronnicę — 
na kursa. Bicz Boży te kursa! Kto je wymyślił, 
bodaj w piekle gorzał na stosie z „Turkosów“, „Ost- 
banków11 i rent hypotecznych. Dawniej pędzono ży­
cie w niepewności przed tatarami....

—• Napadną, zrabują, wywiozą dobytek! — po­
wtarzano ze strachem, a dzisiejsze „kursa“ nie po­
trzebują napadać, nie potrzebują palić, a przecież 
rabują i nic nie zostawią.

—- Spadły7? kochana żono....
— Spailły, kochany mężu.
Oto pocieszająca rozmowa, która trwa już od sze­

ściu miesięcy.
I znowu uciekam do wiernych, starych przyjaciół

z bibliotecznej szafki....
— I ja byłem bogatym — odzywa się „Pastor 

z Wakefiełdu11, stary, ale zawsze przyjemny znajo­
my7 — i miałem znaczne kapitały u bankiera w Lon­
dynie. Bankier zbankrutował, zostały7 się tylko okru­
chy fortuny, a mimo to niedostatek dale*ko mniej mi 
się dał uczuć, aniżeli pretensje moich córek, które ko-

Lecz oto, dokąd to mnie ksiądz kwestarz zapro­
wadził? Gaduła! radby do północy wyciągać na

przyszłą niedzielę w kościele Ś-go Józefa, 
frzej ,ea?a. Najświętszej Marji Panny, na Krak.- 
roCz mieściu, obok, skweru, obchodzoną będzie do- 
ZhaVj,a Pamiątka Ś-go Wincentego z Ferrary, Wy- 
świefT’ Odpustem zupełnym, z wystawieniem Naj- 
2 ranaZ^° Sakramentu, kazaniami i procesjami tak 

i po południu. — W sobotę pierwsze uro- 

Poniedziałęk: Ś. Lamberta Męczennika. 
Wtorek: S. Rudolfa Biskupa." 
Środa: Ś.Ajiolonjusza Męczennika. 
Czwartek: Ś. Herntogenesa Męczennika.

. — Po wypuszczeniu pierwszej partji sanitarnej, 
która na wypadek wojny wyuczaną-była w szpitalu 
wojskowym ujazdowskim w Warszawie, przepisów 
obchodzenia się z chorymi i ranionymi, — otwierają 
się przy tymże szpitalu nowe kursa dla drugiej par­
tji mężczyzn, którzy również jak pierwsi pragnęliby 
przygotować się do czynności sanitarnych.

Zawiadamiając o tern, Zarząd Warszawski Towa­
rzystwa Czerwonego Krzyża wzywa kandydatów 
pragnących, po wysłuchaniu kursów, poświęcić się, 
w sprawie ludzkości, służeniu ranionym, aby się zgła­
szali z swemi żądaniami do kancelarji szpitala uja­
zdowskiego w Warszawie codziennie od godziny 11 
do 1-szej z południa.

Osoby, które są niniejszem wezwane, obowiązane 
śą umieć czytać i pisać i mniej więcej posiadać do­
statecznie język ruski, — oraz przedstawić świade­
ctwo policyjne o dobrem prowadzeniu się i o wieku 
uwalniającym od poboru wojskowego.

W czasie nauki w szpitalu, trwającej od 6 do 7 
tygodni, otrzymywać będą kosztem* Towarzystwa 
Czerwonego Krzyża stół i pomieszczenie, jakie mają 
będący w służbie szpitala.

Wszedłszy do służby czynnej Towarzystwa przy 
rozwinięciu wojennych działań, zapewnione sobie 
mieć będą oprócz żywności służbowej,płacę, która za 
posługę wewnątrz lazaretów Cesarstwa wynosić bę­
dzie po rs. 15, a za posługę na teatrze wojennych 
działań po rs 25 miesięcznie.

O bliższych szczegółach, osoby wzywane, objaśnio­
ne zostaną przez Sekretarza w kancelarji szpitala woj - 
skowego ujazdowskiego._______________ 1—3

wr. z. obowiąząli się pomalować domy swoje farbą olejną, ażeby 
przystąpili przy pierwszej sposobności, do wykonania tych ro­
bót, z zastrzeżeniem, iżby więcej naglące koniecznie ukończo­
ne zostały z dniem 1 (13) lipca r. b.; "co się zaś tyczy gma­
chów rządowych, to o takowych donieść mi do d. 15 (27) kwietnia 
r. b., szczegółowo z wyjaśnieniem, do którego mianowicie do­
my te należą zarządu. 'Ścisły dozór nad akuratnem i w swoim 
czasie wykonaniem powyższego, wkładam na osobistą odpo­
wiedzialność Komisarzy' ucząstkowych.

— Z powodu nastąpienia dogodnej pory dla robót zewnę­
trznych, polecam Komisarzom ucząstkowym zobowiązać wła­
ścicieli posesyj, na których parkany, sztachety lub ogrodzenia 
znajdują się w złym stanie, ażeby przystąpili przy pierwszej 
sposobności di reparacji i wyrestaurowania takowych, wyko­
nania czego pod. osobistą odpowiedzialnością ściśle dopilno­
wać, donosząc mi najprzód szczegółowo o rozpoczęciu wszę­
dzie gdzie wypada tego rodzaju robót do dnia 15 (27) kwie­
tnia r. b., następnie o postępie tych robót, do dnia 15 (27) 
maja r. b. i wreszcie o pomalowaniu wszędzie parkanów, 
sztachet i ogrodzeń do dnia 1 (13) lipca r. b., przez drugą 
Rozporządzającą część podwładnej mnie Kancelarji.

— Powołując się na rozkaz mój z r. z. za Nr 52, polecam 
Komisarzom ucząstkowym, niezwłocznie osobiście zrewidować 
jaknajśeiślej _ tak wszystkie miejskie i prywatne mostki na 
rynsztokach, jako i deski przykrywające poprzeczne kanaliki 
na trotuarach, służące do odprowadzenia ścieków z podwórzy 
domów do rynsztoków ulicznych i o tych, które wymagają re­
paracji: o miejskich odnieść się do dnia 15 (27) kwietnia r. b., 
do Inżyniera miasta przedstawiwszy w tymże terminie wykaz 
takowych, do 2-ej Rozporządzającej częśei podwładnej innie 
Kancelarji; a o reparację mostków prywatnych zawezwać 
właścicieli domów, tak ażeby wszystkie w ogóle mostki i 
wzmiankowane kanaliki poprzeczne, z dniem 1 (13) maja r. b. 
doprowadzone zostały do zupełnie dobrego stanu. 0 wykona- 
niu ostatniego, donieść mi pod datą oznaczoną. fGaz. Polic.)

PRZEGLĄD TECHNICZNY.
Wydawnictwo to opóźnia się nieco w roku bieżą­

cym, tak że dotąd wyszły dopiero zeszyty za styczeń 
i luty; te atoli zapełnione są artykułami, obchodzą- 
cemi nie tylko specjalistów, ale i ogół.

W artykule rozpoczynającym zeszyt styczniowy, 
p. Arnolf Nawratil, podaj e ciekawe szczegóły o otrzy­
mywaniu siarki z rudy w Swoszowicach pod Krako­
wem, rozbierając krytycznie używany tam system 
fabrykacji.

Dalej p. J. E. Dąbrowski, autor wydanego w roku 
zeszłym Przewodnika dla ślusarzy, o którym zdawa­
liśmy sprawę na tem samem miejscu, opisuje przy­
rząd Jagna do zasilania wodą kotłów parowych.

Najwięcej mogącym zainteresować ogół czytelni­
ków jest artykuł p. Stanisława Żalińskiego, o nie­
których ulepszeniach w cukrownictwie, odznaczają­
cy się jasnością i ścisłością dowodzenia. Artykuł ten 
ciągnie się przez oba zeszyty.

W zeszycie za luty p. Tomasz Dangel podaje opis 
porównawczy różnych systemów drabin ruchomych 
do przewozu robotników w kopalniach.

Są to przyrządy ułatwiające robotnikom spuszcza­
nie się na dno szybu i wychodzenia z powrotem na 
powierzchnię ziemi. Dokończenie tego artykułu po­
dane będzie w zeszycie za marzec.

N astępuj e porównanie kanałów ściekowych różnych 
systemów, podane przez p. Barcikowskiego.

Ale nierównie więcej interesującym w chwili obe­
cnej jest artykuł p. R. Schramma: o wozie pomy­
słu p. Wajcherta. Szkoda, że oprócz wywodów teore­
tycznych, autor artykułu nie ppdał żadnych rezulta­
tów doświadczeń, nad siłą pociągową, potrzebną do 
ciągnienia tego wozu z pewnym danym ładunkiem 
po drodze poziomej, doświadczeń, które jak należy 
się domyślać musiały być wykonane przez wyna­
lazcę a z których jedno, aczkolwiek niedokładne, by­
ło wykonane w Warszawie i opisane w naszem 
piśmie.

Każdy zeszyt Przeglądu Technicznego zawiera 
oprócz artykułów użytecznych, jeszcze rubryki: prze­
gląd kongresów, wystaw i konkursów, krytyka i bi-

iJMO;___________________________________________
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bliografja, przegląd wynalazków, ulepszeń i celniej- | 
szych robót, kronika bieżąca.

Pod tą ostatnią rubryką znajdujemy obszerniejsze 
wzmianki o zmarłych technikach, mianowicie: w ze­
szycie pierwszym o inżynierach: Władysławie Wie­
rzbowskim i Józefie Falkowskim a w zeszycie dru­
gim o budowniczym Bolesławie Podczaszyńskim 
i inżynierze Juljanie Helcmanie.

Przegląd Techniczny liczy już trzeci rok istnienia, 
które zawdzięcza niezmordowanej działalności swego 
wydawcy i redaktora p. Stefana Kossutha. Pomimo, 
że technicy nasi w ogóle niezbyt są chętni do pióra, 
p. Kossuth zgromadzić zdołał w swojem piśmie prace 
pięćdziesięciu przeszło techników pracujących w róż­
nych gałęziach przemysłu.

Należy mieć nadzieję, że koło to zwiększy się 
jeszeze i że Przegląd Techniczny stanie się istotnym 
organem wszystkich naszych techników i przemy­
słowców, stanowiąc, w braku towarzystwa techni­
cznego, tak pożądaną między nimi spójnię, zdolną 
jednoczyć i wzmacniać, pojedyncze usiłowania i prace.

Luźne sprawy.
— Na dziwne tory wstępują u nas niektóre gałę­

zie przemysłu. Sprowadzamy z zagranicy za zna­
czne sumy zapałek, a w kraju produkcja ich wzrasta 
bardzo słabo, zupełnie nie w stosunku zapotrzebo­
wania, chociaż materjału surowego do tej fabrykacji 
potrzebnego mamy poddostatkiem.

Obok tego fabryki nasze, a przynajmniej niektóre 
zamiast rozwijać i doskonalić swoją produkcję wła­
ściwą drogą zajmuj ą się naśladowaniem zapałek zagra­
nicznych, nie dorównywając im w tern rozumie się 
o wiele.

Mieliśmy przez długi czas podrabiane w ten spo­
sób zapałki zwane szwedzkiemi, które nieledwie za 
falsyfikat uwaźaćby można, tak starannie naślado­
wano wszelkie zewnętrzne oznaki cechujące zapałki 
szwedzkie prawdziwe.

Obecnie znów przyszła kolej na zapałki angielskie, 
które wyrabiane są u nas tak niedołężnie, że prawie 
żadna z nich zapalić się nie chce.

Sądzimy, że zamiast lichych podróbek zagrani­
cznych zapałek, fabryki nasze lepiejby wyszły stara- 
iąc się tylko o to, aby zwyczajne zapałki doprowadzić 
do możliwej dobroci i do możliwie nizkiej ceny.

Byłoby to zarazem korzystniej i powiedzmy otwar­
cie... uczciwiej.

-X- -X-
— Powtarzamy ciągle aż do znudzenia: strzeżcie 

dzieci 1
Tysiące faktów stawialiśmy wam przed oczy, mili 

czytelnicy, że dziecko pozostawione choćby na chwi­
lę bez dozoru, narażone jest na tysiące niebezpie- 
czych wypadków sprowadzających dziecku chorobę, 
śmierć lub nieuleczalne kalectwo, a rodzicom ciężkie 
zmartwienie.

Ostrzegaliśmy was niejednokrotnie, że w tych cza­
sach dzieci stały się łupem przemyślnych złodziei.

Oto świeży fakt zakomunikował nam jeden z pre­
numeratorów.

Dwoje dzieci, siedmioletni chłopczyk i jego cztero­
letnia siostra, udało się bez dozoru starszych do są­
siedniego domu.

W bramie spotkał ich złodziej, snadź specjalista, 
i w kilka minut zdołał dzieciom ściągnąć z nóżek 
nowe buciki.
^^^łoszon^go^gdy^ie^abieraM^dalsze^grabieży^ 

niecznie chciały powychodzić za lordów. Wierzaj- 
cie mi, że wasze akcje i prioritety — jak je po no­
womodnemu nazywacie — nie całą są plagą życia. 
Te córki! te córki!...

Na drugim końcu stołu i Sterne się obudził, sły­
sząc, jak mówi jego współwyznawca:

— Co do mnie, ja nigdy nic nie miałem, ale dali­
bóg byłem najszczęśliwszym nie mając pieniędzy. 
Trzeba tylko umieć w drobnostkach szczęście znaj­
dywać i nie opuszczać żadnego zdarzenia, które nam 
sprawić może przyjemność. Oto czytacie gazety, 
a wyszukujecie w nich tylko to, co wam jest niemi- 
łem; zastanawiają was zwycięztwa złego, a pomija­
cie dowody szlachetnych sentymentów. Nie ten 
szczęśliwy, kto bogaty, na kogo spływają zaszczyty, 
ale ten, kto umie poprzestać na małem....

— Trochę nudzi Anglik —pomyślałem—ale trze­
ba mu darować te perory, bo żył w innych czasach, 
kiedy jeszcze ludzie mieli dość cierpliwości, aby słu­
chać morałów.

Dziwny teraz czujemy wstręt do morałów; gdyby 
nam kto kazał co wieczór wysłuchać cały potok 
szczytnych wyrazów, jakiemi przemawiali bohatero­
wie już nie powiem Corneilla lub Racina, ale nawet 
Moliera, upieklibyśmy z teatru, pisalibyśmy artykuły 
do dzienników przeciw dyrekcji sceny, że nie umie 
zabawić publiczności. Morał musi być dzisiaj poda- 

lecz zdołał umknąć z bucikami a dzieci powróciły 
do domu boso przez błoto.

* * *
— Dla zdrowia!
W ostatnich czasach prawie codzień słyszeć można 

o wypadkach śmierci przez apopleksję a nie ma pra­
wie nikogo, coby mniej lub więcej nie cierpiał na 
katar żołądka i kiszek.

Przyczyną tego są ciągle zmieniające się warunki 
życia, zbyt gorączkowego.

Użycie friedrichshallskiej wody gorzkiej jest w tych 
cierpieniach bardzo skutecznem, i wszyscy lekarze 
zalecają takowe.

* * *
— W tych dniach mieliśmy sposobność widzieć 

ciekawy dokument dowodzący jak w WielkiemKsię­
stwie Poznańskiem dbają o czystość języka.

Dla lepszego zrozumienia rzeczy musimy przyto­
czyć pewne szczegóły.

W mieście Inowrocławiu urządzoną bywa za ze­
zwoleniem królewskiego ministerstwa spraw we­
wnętrznych loterja prywatna, której wygraną stano­
wi ekwipaż, oraz konie do zaprzęgu i wozowe.

Najdziwniejszą jest ta okoliczność, że pomiędzy 
sześcioma członkami komitetu tej loterji, figurują dwa 
nazwiska polskie, a jest się istotnie czemu dziwić 
przeczytawszy bilet tej loterji wydrukowany w ję­
zyku polskim.

Bilet ten opiewa.
„Pierwsze wielkie wylosowanie koni w Inowro­

cław. Cena 3 mark. Ważny przy losowaniu 27 kwie­
tnia 1877 roku. Właścicielowi losu niniejszego wy­
ręczy się wygrane na mocy drugostronnych wa­
runków."

Tutaj następują podpisy członków komitetu a 
z drugiej strony czytamy:

1. Wydają się 20 000 losów po 3 mark. Debit je- 
neralny został oddany banku A. Moiling w Hano­
werze.

2. Wylosowane będą: ekwipaż z 4 końmi z zupeł- 
nemi szora mi w wartości 10000 mark. 40 szlachetne 
konie wozowe i do jeżdżenia i inne wygrania, składa­
jące się z rozmaitych narzędzi do jeżdzienia konne­
go i wozowego.

3. Wylosowanie odbędzie się 27 kwietnia 1877 
w Inowrocław publicznie przed notarjuszem i świad­
kami.

4. Lyśba wygranich objectow każdemu przes pa­
na A. Moiling w Hanowerze będzie dodeslana na rże- 
czenie. ,

5. Przedmioty wygrane dochowają się po wyloso­
waniu na koszt wygrywają cych i wyręczają się tyl­
ko za odebraniem losów wygrają cych.

Wygrywąci koni winni zapłacie od każdego konia 
20 mark, za co konie się opatrzają w wykwintne ol- 
stra i kołdry.

Wygrania takie, które w przeciągu trzech miesię­
cy odebrane nie zostaną, przestanę dó dyspozyj 
komitetu. “

■X- -X- -X-
— Męztwo i zaciętość terminatorów rzemieślni­

czych w naszem miasteczku zdumiewa czasami naj­
śmielszych obserwatorów.

Onegdaj w południe, gdy ruch w centralnym punk­
cie Warszawy, jakim jest plac teatralny, bardzo był 
ożywiony, miała miejsce następująca scena:

Po nad rynsztokiem stały dwie tragi, na których 
siedziało kilku chłopców, prawdopodobnie termina- 
torów stolarskich. W tym czasie nadjechała dorożka 

ny jak farsz ze ślimaków, o których wiesz wprawdzie 
z menu, że mają być na obiad podane, ale nie wiesz 
kiedy je zjadłeś. Dumas musi powiedzieć dziesięć 
niemoralnośei, przedstawić dziesięć scen kwalifiku­
jących się pod przepisy kodeksu karnego, aby w nich 
ukryć jedne cnotliwą perłę. Cóż robić? inaczej by 
go publiczność nie słuchała.

— Oj święta to prawda — odezwał się z kąta za­
pylony Karpiński. Za moich czasów, każdy na pa­
mięć umiał moje sielankę o Laurze i Filonie, nie je­
den nawet człowiek światowy, który dawno duszę 
piekłu zapisał, śpiewał z uczuciem:

Już miesiąc zeszedł, psy się uśpiły, 
I coś tam" klaszcze za borem....

i rozrzewniał się sentymentalną jej treścią. Dzisiaj, 
moi kochani, nie każdy profesor literatury miał cier­
pliwość przeczytać ją do końca, ale wyszedłszy po 
za trzecią zwrotkę, ziewnął, powiedział:—same sen­
tymenty i zamknął książkę. Gonicie za wrażeniami, 
prostota was już nie rozczula!...

— Wasza wina potrosze tatuleńku—zauważył są­
siadujący z nim na półce Krasicki — przyznajcie, 
żeście dużo wody namieszali do waszego animuszu; 
ja żem zawsze czyste pił wino i broń Boże węgrzy­
nowi się nie sprzeniewierzył, przecież jestem dotąd 
w łasce u ludzi.

— O księże biskupie! —odrzekł, sierdząc się, pan 

z tą szybkością właściwą wehikułom warsza . jzj 
którym przedewszystkiem i jedynie „o szyk

Wazka w tern miejscu ulica spowodowała, g. 
dostały się pomiędzy kola doróźki, że zlamaw 
zrzuciły chłopców na bruk, i że jeden z nich p 
na głowę, rozbił ją silnie o kamienie. , krukn> 

Wówczas rozjuszone chłopię5 porywa się «ojcią 
lotem błyskawicy podlatuje do dorożki, z c -eniniej 
„szykowną'4 uciekającą w stronę Czystej, n! .varZa 
szybko wzlatuje na kozieł i schwytawszy doro ‘ i 
za kołnierz, doraźnie mści się za wyrządzoną 
jego majstrowi krzywdę. ‘ „ aWd<r

Nie wiemy jak się ta scena zakończyła. .. r^n- 
podobnie epilog jej rozegrał się w kancelarji 
łowej, gdyż zbiegowisko ciekawych wywołało 
wencję policji. . ie

Dosłyszeliśmy tylko głośne wyrzuty nie za > 
dorożkarz nieostrożną swą jazdą skrwawił i b 
mściwego terminatora, lecz za to jedynie, że 2 
zawierzone mu tragi. i v tra*

Wniosek praktyczny: Należałoby polecic, a £ 
gom nie wolno było stawać na ulicach, tak zwł 
ważkich jak Wierzbowa.

■5Ć -X- •JĆ |
— Na odbytem niedawno posiedzeniu jj- 

szenia umiejętności społecznych, obradujące® 
verpool, przedstawiono między innemi wymk1 
czące wzrostu ludności w Anglji. ,no000,

Ludność Anglji w roku 1801 wynosiła 
podług zaś ostatniego spisu stanowi 22 u 
Przyrost przecieciowy rocznie wynosi 1,35%- . rZe- 

Jeżeli wzrost ten niepowstrzymany źadnenii P 
szkodami w tymże samym stosunku rozwija6 81« ]U. 
dzie? z końce m pierwszego pokolenia (lat 33y' ' 
dnose Anglji wynosić będzie 42000000, 2 . łe<ro 
trzeciego (lat 100) 130000000, z końcem P'4l 0 
400000000. .elliii-

Umysły poważne zwracając uwagę na tę hi p 
knioną, zdaniem ich konsekwencję praw na za« 
nych, wykazują zarazem trudności towarzyszy 
spokojeniu niezbędnych potrzeb spożywczych 
siejszej nawet ludności.

P. Hawksley przewodniczący w wydziale n" 
wia publicznego" dowodzi, że nie o przyszłość 
o teraźniejszość lękać się już należy. ., sflrej 

Dziś już Anglja nie jest w stanie wyży''?5,9p0' 
ludności, albowiem 40% niezbędnych artykuł0. 
żywczych przybywa z zagranicy, — uninkJ ję­
tego przywozu o połowę, naraziłoby ludność 11 
chybną klęskę głodową.

* * * • „meło*0
— Tradycja starych win i miodów nie z“r 

jeszcze zaginęła. aIjiO'
Podczas ubiegłych świąt na stole jednego z 

żnych przemysłowców ukazał się miód siednm 
cioletni. ‘ „ak”

Chociaż sceptycyzm pomimo wytwornego 
chciał w wieku nektaru tego dopatrzeć peWDj® 
pliwości, przezorny gospodarz poparł rodowot 
lek tak dokładną i szczegółową metryką, iż ® op°' 
dzeni niedowiarkowie musieli ‘ cofnąć wszelki 
zycję jako nieuzasadnioną.

Czołem przed starcami!
* * * , jją»

— Ulica Daniłowiczowska pomiędzy Bielą1? aa- 
Senatorską, położona, w początkach XVII vtlClJgver' 
zywała się uliczką Przechodnią; (pleteola traa tciU 
salis); że zaś od roku 1G21 do 1650 stał ajaC 

^miejscu^gdz^dziśjmsiadlość^^J^T^ri^^^^  

Franciszek — nie tak bardzo podnoście iJh 
któż czyta „Pana Podstolego?" Tam gdzie’^, jo 
gdzieście podobni do dzisiejszego świata, 
was garną, ale gdzie cnotą, a dobrym przyB ‘ytą; 
chcecie przyświecać — tam nikt o was hi jjd^ 
Że „Doświadczyński" hulaka i utracjusz, to 
dnia w modzie.... . .egZcże

Umilkli starzy, a mnie na myśl przyszło, żc •! ^0' 
dzisiaj nie jednemu przydałoby się przecz 
świadczyńskiego", nim zacznie podpisywać 
i lożę trzymać w teatrze. Przyszedłby może 
śniej do rozumu, aniżeli bohater Krasickiego- ety.

Zrobiło się cicho w pokoju — wracam do ga j£oh'
— Klapka miał przemowę do Turków apna' 

stantynopolu; Anglja myśli ich bronić. , y £9ldeIl'ł 
nie mają wiele sympatji pomiędzy chrześcja 
ludy. ' ‘ . . cZło^ieK

Podsłuchiwał mnie pan Orzechowski, 
wielce ciekawy tureckich rzeczy.

— Jakto! — krzyknie mi nad uchem o j 
miles christianus idzie z poganinem’^ jj-moż h1? 
nic się nie zdały moje Turtykil... Na da fli)ja»' 
lowałcm postać turków, Jaka jest dzika o„oloU^ 
ska, jak pełna groźby, na kształt bydią ojo, Za 
głowa i w zawoje powita, groźne zawsz brom*’ 
palczywa twarz, szkaradne oczy, 
warga okropnym pokryta włosem, nieoby



—— S «•- JLrMiasa! M-.-'

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE

Mi Danilewicza, podskarbiego W.Koron.,
n?eJ darowany w r. 1660 przez jego rodzinę jezui- 

je j^nym, ztąd ulica ta od pałacu i pierwotnych

dwie spmentarz grzebalny na Ramionku za Pragą le- 
tóWni mor^ przestrzeni mający* jest za małyigwał- 
ru kp^,wymaga rozszerzenia. Niegdyś miał on obsza- 
fiZja} . °.4 .morgi magdeburskie. Gdzie się grunt po- 
stJ ;/Wiadczą nieboszczyki znajdujący się pod 

czy oborą sąsiadującej posesji.
z ,US2U nie brak; zarząd cmentarzy warszawskich 
a i ‘ładnego ma kilkadziesiąt tysięcy rubli w Banku 
Adm^a'Va za SO'J;1> gdyż w postanowieniach b. Rady 
dujelni.8tracyjnej o cmentarzach — mieszkania i stu- 
2mar&y, M we właściwej od miejsca spoczynku 
Wartj,yca °dległości, co na Ramionku niema zastoso-

CmW £rn ^n?arz starozakonnych położony za Pragą 
Ę^Uunie Brudno z rozwalonemi ogrodzeniami też 
S|)()J«e Przedstawia. Nastręcza się pytanie w jaki 
towa zu^t*cowan?ł została suma z zapisu b. p. Fla- 
te„ a Ea ten cel przeznaczona a jeżeli nie starczyło 
\\\* uadu8zu to przecież gmina starozakonnych 

'{\Sjawy znana jest z ofiarności.
dnj. aw.y przytem zanotować można fakt, że sąsia- 
ich n mieszkańey starozakonni gminy Brudno a jest 
Hiai)ar^ szczególniej na Nowej Pradze, nie 
h>żon ^rawa grzebania swych zmarłych na obok po- 

JU'® cmentarzu ale muszą dopełniać tej czynności
Cz ^Ym-Dworze (Modlin) t. j. o 4 mile. Z tej przy- 
injesy. 8*ara.ją się swych zmarłych jako prazkich 
grzeb aacd'v przedstawić. Zmniejsza to koszta po- 
ZakA)U’ a^e powiększa statystykę śmiertelności staro- 

0Unych na Pradze.

^Veg° ujścia szeroko bardzo rozlała, przypomi-

tutai ^18za nam ze Zduńskiej Woli: „Ustanowiony 
w8>;ac.Za8°wy komitet do zbierania ofiar i rozdziału 
jącyc^.P^^dzy najbiedniejszych robotników zosta- 
i o Be ,ez zajęcia, energicznie spełnia swe zadanie 

I)(, ?a to pozwalają środki.
^ych ą 8,y komitetu wpłynęło dotąd z jednorazo- 
Sjeezn;^taów około 1700 rs., oraz 340 rs. stale mie- 

Te “Zsyłanych.
Właśęj 8 i '5 rubrykę, wypełniają głównie ofiary 
100 ‘’ela fabryki w mieście Łodzi p. Hentzla rs.

’P-Tykocinera rs. 60 i innych, oraz zbiorowa 
y (|. a zamożniejszych starozakonnych w Zduńskiej

J1 zamieszkałych.
8ł-^kkolwiek dzięki zamówieniom Rady Warszaw- 
njlego Towarzystwa Dobroczynności, wiele bezczyn- 

rąk na nowo jęło się pracy, to jednakowoż ko-
'tyd V"18* Jeszcze żywić nie mało biedaków, za co 

^atkować zmuszony około 200 rs. dziennie!
cZąt?_a suma rozdzielona dotąd przez komitet od po- 
rubli U jc£° zorganizowania wynosi dwa tysiące 

p z górą.
che,Potoczna wyżej cyfra 200 rs. dziennego roz- 
aiecz • est Ea nasze małe środki taką cyfrą, że ko- 
Pauińnie ZaP°wiadać musi rychłe i całkowite wyczer- 
Wiec ,zasobów. Co będzie dalej?... nie wiemy, tern 
dołń/k niestety o ofiarność kraju nie my jedni po- 

u° Wołamy../

kliżu ^eszcze 0 wylewach. Narew szczególniej w po- 
jS^.. 8Weg0 ujścia szeroko bardzo rozlała, przypomi-

łfcięla08^’ lubicżności i szaleństwa pełna, przytem 
Waja a ! d° kostek opuszczona suknia, całe okry- 
tvieL‘ a ciało, ażeby sie cześć żadna nie okazała czło-

J^godna"....
gorew i zapalczywość, panie Sta- 

JM i mówiłem do starego Borbifaxa. Turcy 
Wje|e głów nie golą i w miękkiej sukni nie chodzą, 

Przpl? °d waszych czasów zmieniło.
^ytnCjj z'tałem warchołowi projekt tureckiej koń­

ca! toż się świat w swoich posadach przewra 
'pierZy|Zaw°^ Orzechowski — w nic wiele rzeczy 
k ’crzp eaL za moich czasów, ale teraz już w nic nie 

c| .Aie ma cnoty, prawdy, poczciwości... Tur- 
Wnać,uaJą prawa. Turek, poganin, ma się nam ró

£ *
b'cj zamjait'Ven*a mńj Orzechowski jeszcze się głę- 
^s'ad 2 \z}* .w Pyle. Nie dal mu jednak spocząć 
^^t z-io.Vaglej szafY> niedowiarek, zgryźli wiec na 
8?ył, że /ni]ewlan7 — Swift niecnota, który się ucie-

Wylewa aZ^ ^t08’ C° swoję na świat i lu- 

kraj u oddawna — odezwał się — że lepiej 
—- ańi> >Zle konie rządzą, a ludzie chodzą w płu- 

h jrzyliścip U Wa8-— Mówiliście, że przesadzam, 
diecie w ° tein’. Ze rozbroicie całą ludzkość i żyć 

8Pokoju, że zapomnicie, do czego służą 

nająć nadbrzeżnym mieszkańcom podobną powódź 
przed 22 laty. Zatopioną została dość znaczna prze­
strzeń pól zasianych i kilkanaście chat kończących 
wieś Wieliszew. Z lasu wieliszewskiego sprzedane­
go spółce starozakonnych woda uniosła około 400 
sążni rąbanego drzewa i około 1 000 sztuk budulcu. 
Włościanin z Wieliszewa Andrzej Ochtaba ratując 
sWą Siostrę z 2 dziećmi na ręku, zatonął. Dzieci i ko­
bietę wyratowano. Działo się to w wielką sobotę. 
W wyżej wspomnianej wsi w wielką środę, to jest 
28 marca inny jeszcze wypadek poruszył mieszkań­
ców. Jeden z parobków dworskich chcąc wziąć szcza­
pę drzewa—wszedł wieczorem do izby fermentacyj­
nej w gorzelni, lecz ogarnięty gazem kwasu węgla- 
nego, jaki zwykle z zacieru się wywiązuje, padł; dru­
gi parobek Marcin Małek pospieszył mu na pomoc, 
lecz niestety doznał tegoż losu—obu bez życia wydo­
byto. Pytanie czy podobne miejsca, jak izby fermen­
tacyjne, nie powinny być odpowiednią kratą zamy­
kane? i kto biedne wdowy i sieroty pozostałe żywić 
będzie nadal?

= W nocy d. 7 b. m. okradziono prazką bóżnicę. 
Złodzieje zdarli z przykazań kosztowną srebrem ha­
ftowaną oponę. Przed dwoma laty opona ta również 
skradzioną została, ale wtedy ją odzyskano.

— W Aleach Jezolimskich przez wybicie muru od­
słonięto śliczny pałacyk, do którego przystęp dotąd 
moźebnym był tylko od strony ulicy Widok. Pałacyk 
ten narysowany w leciutkim stylu włoskim otacza 
niewielki lecz wytwornie urządzony ogródek.

= W Zaciszu pod Warszawą przysposobiono w ro­
ku bieżącym aż kilkanaście letnich mieszkań.

== Wczorajszy program 85go wieczoru muzyczne­
go w salach redutowych mieśeił pokaźną listę na­
zwisk głośnych w świecie muzykalnym, a przecież— 
wyznać trzeba, nie zrobił żadnego większego wraże­
nia na słuchaczach.

Publiczność tym razem nie zapełniła tak szczelnie 
wszystkich miejsc w sali, jak to zwyczajnie bywało, 
aco gorsza, skoro „Jaskółeczka" wyleciała z ust 
panny Elżbiety Enger, niemal w samej połowie pro­
gramu, pewna część słuchaczy zaczęła także ulatniać 
się ze sali pozostawiwszy ku końcowi nie wielu tylko 
chwalebnie wytrwałych amatorów muzyki.

I ci najlepiej na tem wyszli, bo usłyszeli jeszcze 
Romans Joachima i fruwające Scherzo Spohra, ode­
grane przez pp. Rutkowskiego i Adamowskiego, któ­
ry wczoraj najzasłużeniej zbierał najhuczniejsze o- 
klaski, mimo to, iż Rondo brillante Schuberta, w pier­
wszej części programu nie zupełnie przychylnie mo­
gło było usposobić słuchaczy.

Dla sprawiedliwości wyznać należy, iż partję for­
tepianową na kilka godzin dopiero przed rozpoczę­
ciem wieczoru powierzono p. Rutkowskiemu.

W części wokalnej po raz pierwszy przed naszą 
publicznością wystąpiła pn. Elżbieta Enger, przyby­
ła niedawno do Warszawy, dając się poznać ze swoje­
go talentu i głosu odśpiewaniem Recitativa i Arji 
z Fausta (Spohra), Ąrji z Armidy (Haendla) i Jaskó­
łeczki (Moniuszki). Śpiewaczka widocznie usiłowała 
dotąd wykształcać swój talent w rodzaju dramatycz­
nym o ile sądzić mogliśmy według owych dwóch wy­
jątków z oper; w piosence dla głosu jej było zacia- 
sno.

Trudno być „Annidą" i „Jaskółeczką" a zarazem 
najtrudniej być dobrą i jedną, i drugą.

działa i rusznice. Otóż wasze fantazje rozwiał pier­
wszy podmuch wiatru, gryziecie się jak ludzie, a nie 
jak zwierzęta, bo w państwie moich koni spokój i cy­
wilizacja....

Nie byłem zadowolniony, że się Swift odezwał, nie 
wlęje on bowiem nigdy w duszę spokoju, ale zapra­
wi ją jadem i żółcią. Nikt może, tak jak on świata 
nienawidził, a ile razy ma się z nim do czynienia, 
przypomina się wierszyk Mickiewicza: Zkąd wojna 
pochodzi?

Za co człowiek na bliźnich tak często uderza,
Jak na dzikie zwierzęta?— Bo ma w sobie zwierza?...

Myśleć przed położeniem się do snu o tem, że się 
w sobie ma zwierza, wpadać mimochodem na teorję 
Darwina — rzecz nie bardzo przyjemna. Mniejsza 
już, że się dzień kończy niesmakiem, ale cb gorsza, 
mogą się śnić jakieś przedpotopowe potwory i trzeba 
z nimi zachować się grzecznie—bo to praojcowie!

— Nie! — z takiemi myślami spać nie pójdę! — 
zawołałem i zwróciłem się do ostatniego, najserde­
czniejszego przyjaciela, w którym zawsze można zna­
leźć pociechę w złej godzinie.

— No cóż, kochany Rabelais, nic mi nie powiesz 
wesołego, ani mądrego?

— Trudno się u was weselić; chłodno na dworze, 
a wino nędzne w piwnicy.... Mądrego także nic nie 
pamiętam, to wam tylko powiem, źe głupstwo sie

Siły Wokalne Towarzystwa z coraz wzrastającą od 
pewnego czasu precyzją popisały się znowu wczoraj 
odśpiewaniem dwóch chórów, z których pierwszy 
(Psalm XXV) pięknego układu samego dyrygujące­
go rozpoczął program, a drugi: „Tyś pan, tyś król11 
Haydn’a poważnie wieczór zakończył; szczególniej 
wykonanie, jak i sam układ pierwszego zasłużyły na 
uznanie. _

— W korrespondencji z Drezna, piszą nam o świe­
tnej owacji, jaka w dniu 23-cim z. m. spotkała w je­
dnym z tamtejszych teatrów panią Wandę Bohdani, 
hr. Van der MeerC.

Owacja przygotowaną została z powodu przypa­
dających w dniu tym imienin artystki i całe niemal 
muzykalne Drezno brało w niej udział.

Teatr przybrano w wieńce i kwiaty, wszędzie wi­
dniały cyfry artystki — oklaskom i przywoływaniem 
nie było końca.

Powiadają, iż był to dopiero wstęp do tej owacji, 
jaką Drezdeńczycy zamierzają urządzić na benefis 
śpiewaczki, który w tych czasach wypadnie.

Prócz sympatji, jaką artystka w wysokim stopniu 
zjednać sobie pomiędzy wszystkiemi sferami towa- 
rzyskiemi potrafiła swym talentem, zdaje się, źe idzie 
tu jeszcze o główny protest przeciwko kalumnjom 
i intrygom w celach osobistych tak groźnie działają­
cym.

W wypadku więc powyższym nie tylko poczucie ar­
tystyczne muzykalnych Drezdeńczyków, oddaje za­
służony hołd śpiewaczce —- lecz uczciwość ogólnie 
ludzka skłania ich do głośnej protestacji przeciwko 
zuchwałym potwarzom i fałszowi.

= Słyszeliśmy, źe pewien przedsiębiorca zamie­
rza nabyć znaczną przestrzeń gruntów za rogatkami 
Belwederskiemi w okolicach Mokotowa, Wierzbna 
i Sielc i podzieliwszy takową na drobniejsze udziały 
pobudować na nich domki urządzone odpowiednio na 
letnie mieszkania, z których każde miałoby oddziel­
ny ładny ogródek i wszelkie dogodności, jakich 

odpowiednio urządzonem letniem mieszkaniu, żą­
dać moźua> MYś1 wca^e dobra i praktyczna, zwła­
szcza, że zWyC^i przenoszenia się na gorące mie­
siące lata, na zamiej^ie mieszkania, coraz więcej 
u nas wchodzi w użycie.

= Prócz pp. Barcewicza i Michałov"?ki.e£9> 
ści muzycznej wieczoru Rychtera, przyjiu3e,uaział 
p. Władysław Naimski, znany wiolonczelista, od dłuż­
szego czasu milczący. W części wokalnej wystąpi 
pani Rleczyńska, w deklamacyjnej przyrzekli swą 
pomoc znakomitem artyście, pani Ramińska i p. Ro 
tarbiński. Rychter wypowie wyjątek z tragedji Cal­
derona „Rsiąźe niezłomny" — ustęp z „Sulamity" 
i dwie humorystyczne gawędy, wypowiedzeniem któ­
rych zdobył sobie we Lwowie burzę oklasków.

= Prawdziwie jakiś los złowrogi prześladuje 
w tym roku koncert na korzyść niezamożnych stu­
dentów. Miał się on odbyć w dniu 15 kwietnia r. b., 
aż oto dowiadujemy się, że termin odsunięty został 
ostatecznie do d. 29 b. m.

. = Przy ulicy Długiej od rogu Miodowej do hotelu 
Drezdeńskiego, rozpoczęto naprawę asfaltu, położo­
nego na środku ulicy. W skutek tego przejazd przez 
Długą na tej przestrzeni zamknięty i odbywać się 
może przez ulice oboczne.

1 ' ———— 

u was rozsiadło: wymagacie Bóg wie czego od siebie 
i od ludzi, a nie zapytacie sami siebie, czyście na to 
zasłużyli. Powtórzę wam za Ezopem bajeczkę:

— Był drwal zacny i poczciwy, ale ubogi jak ja, 
autor „Gargantuy i Pantagruela". Przytrafiło mu 
się nieszczęście — zgubił siekierę, jedyny sposób za­
robku. Chodzi po lesie, szuka, szuka — siekiera jak 
gdyby się w ziemię zapadła. Zrospaczony pomy­
ślał:

— Pójdę do samego Jowisza, poproszę o nową.
I nie wiele się namyślając, poszedł do Olimpu. 

Tam się ważne odbywały sprawy, rozważano, czy 
ma być pokój czy wojna, kogo królem zrobić; zajęty 
Merkury miał długą orację.

Drwal zaczął lamentować, krzyczeć, prosić, nie 
chciano go wpuścić....

— A któż tam u licha śmie przeszkadzać naszej 
naradzie? — gniewnie zawołał Jupiter.

— Ja drwal nieszczęśliwy, siekierę zgubiłem, ńie 
mam sobie czem na chleb zarobić!

Jowisz brwi zmarszczył, aż wszyscy bogowie za­
drżeli, ale się uspokoił i kazał drwala zawołać....

— Czy wiecie, źe mu dał złotą siekierę?
_ — Dobra noc wam — dodał Rabelais — im mniej 

się będziecie spodziewali, tem smaczniej uśniecie....
K. Ch.



— Donosiliśmy już pokrótce, iż we Fr’”-„ 
wstał pomysł odbywania coroczne fjćrjodycznych 
podróży naokoło kuli ziemskiej. Na czele towarzy- 
^ajorganizującego te podróże, stoją wysokie znako- 
mi .ości scientyficzne jak pp. Lesseps, Levasseur, 
/e*)“Tpy Saint Hillaire, Du Chartre, Schwaebló etc. 
1 odróźe mają się odbywać w ciągu 320 dni, a 
znaczną cześć tego czasu podróżni przepędzą na lą­
dzie na zwiedzaniu miejscowości zasługujących głó­
wnie na poznanie. Pierwsza wyprawa wypływa 
z Marsy Ij i d. 31 maja r. b.

Najdłużej podróżnicy bawić będą w San Francisco 
gdyż pobyt ich tamże przeciągnie się 13 dni, nastę­
pnie w Yokohama 8 dni, w Melbourne i Kalkucie 
Pt° ?'• zach°waniu wszelkich warunków wygody 
ihygieny, podróżnicy otrzymują pożądane wskazówki 
naukowe. Pierwsza wyprawa powróci do Europy na 
kuka dni przed otwarciem wystawy paryzkiej.!

Bliższych wiadomości o cenie etc. można zasięgnąć 
u członka korespondenta Towarzystwa p. Krasno- 
dębskiego, mieszkającego przy ulicy Senatorskiej

= S. p. ksiądz Glicery Wierzejski, emeryt, z b. 
Zgromadzenia Pijarów, zakończył życie dnia lOgo 
b. m. w Warszawie.

Zmarły kapłan urodził się w r. 1791, wstąpił do 
Zgromadzenia księży Pijarów w Opolu w roku 1812, 
następnie wyświęcony uczył tamże w niższych kla­
sach przez lat kilka.

W roku 1826 i następnych, uczył w Łukowie; 
w 1844 został rektorem kollegium w Wieluniu 
w roku 1849 rektorem w Łukowie, potem w 1855 
znów w Wieluniu aż do r. 1864.

Od tego czasu jako emeryt zamieszkał w War­
szawie, gdzie też życie zakończył.

Kequiescat in pace!

— Pruszków, posiadłość sukcessorów ś. p. Józefa 
Epsteina, przeszedł na własność pana Stanisława 
Wołowskiego, jak to już poprzednio pokrótce dono­
siliśmy.

— W nadchodzący poniedziałek na wieczorze 
muzycznym u pana Feliksa Gebethnera, ma miedzy 
innemi dać sic słyszeć bawiący w Warszawie/ te- 
norzysta, p. Karesz, który następnie zamierza wy­
stąpić tu z koncertem.

== Bank Polski sprzedaje przez licytację w d. 14 
maja,, dobra Rzeczniów z osadą Grabowiec, w gu- 
bernji Radomskiej, powiecie Iłżeckim.— Szacunek 
ogólny sprzedawanego majątku rs. 210,000,— a bę­
dą one rozparcelowane na cztery części.

== We wczorajszym numerze Kuriera podaliśmy 
wiadomość o znalezionych na Pradze w zaroślach 
nadwiślańskich zwłokach zamordowanego mężczy­
zny średnich lat, którego bielizna nosiła cyfrę T. B.

Otóż, jak się z tymczasowego badania okazuje, za­
mordowanym jest właściciel kantoru komisowo-eks- 
pcdycyjnego w Warszawie.

Z domu wyszedł on jeszcze w poniedziałek i od 
owej chwili niewiadomo było co się z nim stało, do­
piero we wtorek znaleziono zwłoki* jego nad brze­
giem rzeki.

— Na wczorajszem posiedzeniu Oddziału Tanich 
Kuchen rozpatrywano nowonapisaną instrukcję, za­
stanawiano się nad projektem nadania kuchniom 
nazwy „Kuchen Obywatelskich/ zaproszonona człon­
ka p. Edmunda Robakowskiego, postanowiono za­
prowadzić składki od członków stałe roczne, wreszcie 
zwrócono uwagę na projekt pani Leo zamierzającej 
podtrzymać istnienie kuchni przy ulicy Chmielnej. 
Dla spóźnionej pory odłożono sesję do przyszłej 
środy.

— Dzisiaj rano o godzinie dziewiątej strażnicy po­
licyjni i Stróże spostrzegli psa, podejrzanego o wście­
kliznę. Ścigano go i... to na Krakowskiem Przed­
mieściu.-

= P. Stella Bonheur, której wyjazd głosiliśmy 
wczoraj, w skutek ponowienia się słabości, zmuszona 
jest pozostać jeszcze w Warszawie.

== Wiadomość podana przez niektóre pisma o ma­
jącym się założyć zakładzie ń la Górbersdorf, w Ja­
błonnie, jest w zupełności nieprawdziwą.

= Dzisiaj w Teatrze Wielkim przedstawioną bę­
dzie komedja Jordana odznaczoifa na konkursie war­
szawskim p. t. „Blaga.“

— Po wystawieniu „Blagi“ pierwszą sztuką, któ­
ra ukaże się na sceni,e będzie komedja Fredry p. t. 
„Wielki człowiek do małych interesów.
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= bepartameni pocztowy naznaczył nową po­
większoną normę na utrzymanie koni pocztowych 
w Królertwie polskiem. Według takowej naznaczono 
na utrzymanie jednego konia na stacji pierwszego 
rzędu rs. 300, na stacji drugiego rzędu rs 270, trze­
ciego rs. 250, czwartego rs. 200.

== Magistrat m. Warszawy ogłasza na dzień 25 
kwietnia licytację na dostawę dla tegoż 280 kub. są­
żni sosnowego drzewa i 1 200* korcy węgla.

= Przy ulicach: Żelaznej, na Tłomackiem i Mar­
szałkowskiej naprawiane są bruki.

= Wczoraj Łódź zaalarmowaną została stra­
szliwym pożarem.

O godzinie 8-mej z rana wielkie kłęby dymu po­
częły się dobywać z nowowzniesionej przędzalni 
i tkalni Izydora K. Poznańskiego.

Fabryka ta, która rozmiarem swoim miała prze­
wyższyć wszystkie tego rodzaju nie funkcjonowała 
jeszcze, nie była zatem asekurowaną.

Strata wynosi do 150000 rubli. Mury w połowie 
przepaliły się, w połowie runęły.

Przyczyna pożaru dotąd nie wiadoma; zdaje się 
iż iskra, między wiórami zabłąkana, wznieciła pło­
mienie.

Obok stojąca tkalnia tegoż właściciela dzięki wiel­
kiej, niezmordowanej energji straży, która z boha- 
terskiem poświęceniem pasowała się trzy godziny 
z żywiołem, ocalała.

W czasie pożaru tysiączne tłumy były świadkami 
niezwykle tragicznego epizodu 'o którym przybyły 
z Łodzi p. Hermann Lewi opowiada co następuje:

Dach kryty smołowcem obejmowałyjuźpłomienie...
Znajdujących się tam na robocie dekarskich chłop­

ców trzech, przed niechybną śmiercią uciec zdołało.
Jeden tylko widząc już drogę zamkniętą płomie­

niami, cofnąć się nie mógł. Co począć? Dach sześć 
piętr Wysoki. Za nim płomienie.

Zsuwa się więc chłopak i staje na gzemsie przy 
rogu wieżyczki.

Woła ratunku, lecz nikt dać mu go nie może, na­
rzędzia bowiem straży sięgają tylko do 3-go piętra.

Chłopak widzi śmierć nieuniknioną — tłum patrzy 
rychło li gzems wązki się usunie a nieszczęśliwy 
spadnie na dół.

W tern wysuwa się pan Jan Land, niemiec, maj­
ster blacharski, lat trzydzieści kilka liczący, człowiek 
zamożny znany z odwagi, już kilkakrotnie poświęce­
nia dający dowody.

Dostaje się on z wewnątrz, wijąc się jak sala­
mandra wśród płomieni na dach, po długich usiłowa­
niach rzuca drabinkę, przyciąga mu chłopca z pło­
mieni i w swoje przyjmuje objęcia.

Tłum ryknął z radości, a bohater podniósłszy kask 
do góry, woła: Hurra! Ich hab einen Menschen ge- 
rettet!

Po chwili znosi chłopca oniemiałego z przerażenia 
i stawia go na ziemi, po którejby już nie stąpał!

Ratunek ten trwał przeszło pięć kwadransów.
Do cudów policzyć należy szczęśliwe wydostanie 

się szlachetnego wolnego strażaka na dach, torowa­
nie sobie drogi i powrót, w którym tak ratującemu, 
jak i ofierze, śmierć straszliwa co chwilę zaglądała 
w oczy!

— W dniu dzisiejszym przy dokończeniu ciągnie­
nia Ul ej klasy 128-ej loterji klasycznej znaczniej­
sze wygrane padły jak następuje: Nr 16559 wygrał 
rs. 2000 u kollektora Krauze w Kaliszu; Nr 6333 
rs. 900 u kollektora Dawidsohna Józefa w Warsza­
wie; Nr 5521 rs. 400 u kollektora Wejnberg w Lu­
blinie; Nr 9281 rs. 400 u kollektorki Karsbad 
w Warszawie; Nr 21762 rs. 400 u kollektora 
Schwejtzer w Rawie; Nr 22944 rs. 400 u kollektora 
Orlean w Staszowie.

— Z powodu Świąt Wielkanocnych, JW. Jenerał- 
Gubernator Warszawski, hrabia Kotzebue, raczył 
ofiarować dioieście rubli na rzecz tutejszego ruskiego 
Towarzystwa dobroczynności.

— Gotowizna z kwesty wielko-tygodniowej, po­
większoną została o rs. 493 kop. 35, otrzymane za 
złoto, srebro, papiery zagraniczne i monety nie ma­
jące kursu. Oraz dodatkowo nadesłanemi ofiarami, 
przez p. Makarewicza na ręce hr. Skarbka rs. 3 przez 
p. Jana G. na ręce p. Heleny Pawłowskiej rs. 1 i na 
tacę hr. Ledóchowskiej rs. 3.

— Za pierścionek złoty z brylantem z kwesty 
wielkotygodniowej, u p. Wapińskiego wystawiony 
na sprzedaż, pan Werner z ulicy Wierzbowej daje 
rs. 30.

Kto da więcej?.
— Złożyli w Redakcji Kurjera Warszawskiego: 

B. Z. rs. 1, bezimiennie rs. 1 dla biednych.
— Dla biednej 13 to letniej dziewczynki uczę­

szczającej na jednę z pensyj prywatnych bezpłatnie,

— — rl>- 
-j- W piątek to jest dnia 13 kwietnia, jako w 

eznice ś. p. Jana Lipińskiego, obywatela miasta M 
wy, odbędzie się w kościele Powązkowskim o godzin10 _ 
rano Nabożeństwo żałobne, na które pozostała córka 1 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych uprzemie zapraszają j 

j- W piątek dnia 13 b. m. jako w trzecią rocznicę 
ś. p. Heleny Chomętowskiej, odprawiona zostanie 0 
dżinie 9 i pół z rana żałobna Wotywa w kościele 
Krzyża. _5575— jcll

j- Z powodu rocznicy śmierci ś. p. Ludwiki z Orlo* $ 
Piotrowskiej, odbędzie się żałobne Nabożeństwo 
duszę w dniu 13 kwietnia, w piątek, o godzinie ll-t«J 
ściele Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej. / y, 

j- W dniu 13 b. m. jako w szóstą rocznicę śmiercl M e 
Karoliny ŚliwowskieJ, odbędzie się Nabożeństwo z‘/(gZąj 
o godzinie 11-tej z rana w kościele Narodzenia NajsW^-^iz 
Marji Panny na Lesznie, na które pozostała córka uplZe 
Krewnych i Znajomych zaprasza,—

potrzebny jest mundurek, o który, jako> dla zg
1 pilnej a ubogich rodziców panienki zacne 
czytelniczki prosimy.’ • oro-

— Damy kwestujące i panowie delcgow* > p 
szeni są o wniesienie na ręce prezesa konii 
Wacława Popiela (Nowy-Swiat Nr 33), ce 
ofiar, jakie po wielkiej sobocie wpłynęły na 
na rzecz kwesty wielkotygodniowej, wraz a 
ofiarodawców.

— W dniu 22 kwietnia r. b., to Jest> w ^czOnej 
niedziele, o godzinie 10 z rana, zaraz po 0 
Wotywie w kaplicy Literackiej, odbędzie się 
chu Warszawskiego Towarzystwa Dobroczyn 
przy ulicy Krakowskie-Przedmieście pod Nrem 
56 nowym kwartalne posiedzenie ogółu < jZf°Ę 
Archikonfraternji Literackiej, na które Senioi 
W W. Protektorów i Szanownych współbraci «P 
mie zapraszają.

— St. Petersburskie Wiedom. będą wkrótce sp^ 
dane, zaledwie za 17000 rubli, pułkowników1 cj 
marowi, a to z decyzji wierzycieli masy 
Bajmakowa, zapadłej na zebraniu 1 kwietnia- 
donosi, że za sprzedażą głosowało 84 wierzycieli, P 
ciwko 120; pierwsi zwyciężyli cyfrą swych 
syj. Pierwsza partja reprezentowała cyfrę 2ę3 
rs., gdy druga rs. 247 000. Nie wiemy na J^^Lyć 
sadzie tak mała przewaga kapitału mogła zwyclL. 
liczbę głosów. Śtan czynny masy upadłości Baj 
kowa przedstawia się dość smutnie. St. Peter* 
Wiedom. były oszacowane na 50000 rs., okaz®’0 ‘ 

jednak, że nie warte są nawet połowy tego sza 
ku. Ruchomości Bajmakowa oszacowano zaleu 
na 2000 rubli.

Wiadomości Polityczne- ej
Fatalność jakaś dice, aby właśnie w tak W11 ‘ 

chwili wszystkim wiadomościom nadchodzą 
Wschodu brakowało stanowczości a nie brak10 e, 
konsekwencji. Oto znowu telegramy wczoraj 
z jednego wysłane źródła całkiem sprzeczne 
samej sprawie podają szczegóły. Według teJełnOo8* 
z Konstantynopola z datą 10-go, godz. 12 ,zyiii 
„Ajencja Havas’a“, iż „powiadają że Poi ' PozM<y 
uwagi co do protokułu nie odrzucając go °eZ a od' 
dnie, odrzuca tylko oświadczenie hr. Szuwało'*' 
nośnie rozbrojenia i wysłania delegowanego do 10 
bur^a’. , ..

W pięć kwadransów później taż sama -Ajeny. 
nosi, iż „cyrkularz Porty kładzie główny nftC1.0^a' 
cłięć utrzymania pokoju, wyraża życzenie wp1 ,/;y 
dzenia reform, odrzuca jednak punkt protokui 
wierający w sobie mięszanie się obcych mocai/1 
spraw krajowych tureckich a zgadza się tylko 
słanie delegowanego do Petersburga, chce PrZ^ Jgi? 
do rozbrojenia, gdy Rossyj a równocześnie g°t0' “ 
okaże. ’ ob’!

Z tego zestawienia wypada jasno sprzeczno® 
wiadomości i to w kwestji zasadniczej. Jedn1’^,;^' 
porówny wając tłómaczenie naszej ajencji z °rc gię> 
łem telegramu z Konstantynopola, przekonali 
iż niejasna stylizacja tegoż pierwszego spo«0 
mogła złe zrozumienie tekstu. . po^'

W długim bowiem okresie ściągniętych z((.ych 
rzędnych, skutkiem dwóch po sobie następ0-^ ‘nie 
przeczeń, tłómacz właściwej myśli pochwy 
mógł, i ztąd ta niezgodność obu wiadomość1-^.

Według poprawionego tekstu telegramy r . „fia* 
Havasa“, donoszą jedno i to sarno i godzą 
nowicie co do rzekomego postanowienia 
dem wysłania delegata i przystania na g^eZ6' 
mobilizacją. Urzędowego potwierdzenia \ jotych' 
gólów, jakoteż samego cyrkularza nie mamy 
czas pod ręką. ( ■_ j^eSU^

Bieżący tydzień powinien rozstrzygną1- 
pokoju. „Tempsu swoją stanowczość po J ra­
dem posuwa do tego stopnia, iż utrzymuj ,



i
Urcja <lo 13 kwietnia nie zdecydowała sie 

7 wqjenn°Waneg0 d° PetersburSa, 14 nastąpi ma- 

iib‘e PetP'-1^ Z wiadomością przynajmniej w po=- 
cza/j oźnnD? I \t®le^ram z 10&°» zapowiadający, 
?;%, w k'tAdzie1113go kwietnia, jako ostatni 
h?knia '/vojy™ ^orta przychylić sio może do przy- 
S^zrosztąnkroz-1’ ^Wem piania dele- 

która dr • Ł’crzyga jeszcze o powodzeniu 
yh r°kow' - -JPlero zawisła od rezultatu przy- 

razie Rossja doszedłszy w swoich 
Wj|lną/»?1 • ostatecznych granic, ani kroku wstecz 
\HcL*p\niemoż®-

ja nlvn- O1.y nie Jest wcale zazdrości godną. 
te 'Vojne 1C nuSdzy Scyllą a llarybdą. Jeżeli omi- 
iii^ narazjD/ zasa(^zfo podyktowanych sobie warun-

Ja i to S’e na rozruchy wewnętrzne, jeżeliprzyj- 
°burz^lei Wszym kroku potknąć się będzie mu­

li? * Oialk P^eeiw sobie stronnictwa konserwaty- 
i? Posten nntentów spiskujących bezustannie prze- 

gii, -Powcniu kierunkowi Rządu konstytucyj-

. 4%^ Warszawa, dnia 12 Kwietnia. 

t|?: spratono.poi 10 go. — Ajencja Havas zawiada- 
k?hulali ,|Va)acy interesa państw zewnętrznych 
b?rtlzaiaoQZ-18 zawiadomienie o decyzji Porty po- 
tha^zejjj J okólnik Porty, w której obiecuje prze- 
J?2a i v reform ale ną prótokuł jednak się nie
s6i }'G1 t • ro.zbrCjehia odrzuca z zasad wylu-

Przeciw^11"^ drogą telegraficzną. Porta prote- 
%"'foteli v)5° Przypuszczeniom o nowych okru- 
^bp jzowan-' • wstrzymane już zostały przez za- 
Vj/od t16 żąndarmerji. Wojna lub pokój zależy 
*'ina‘?OztrZa?gj° Jak Rosja przyjmie okólnik Turcji, 
bjv.ajneni ‘n i ^westję Czarnogórską na posiedze- 
’l|5lst|'a s/r e'egaci czarnogórscy udają się jutro do 
ją / bu n)Ze'V zewnętrznych. Mówią znowu o prze- 
JLZadnyCh ale delegaci czarnogórscy nie ina- 
Hij. r'Pasza tłotfłd instrukcij. Dyrektor telegrafów 

^j°Wany }‘°ptał złożony z urzędu, na jego miejsce 
b; n°n8t<?ntyn ^tfendi.

^ec,W 18°^"? 11-go. — Izba większością głosów 
b^Zy j. Czar°drzuc^a wszelkie dawniejsze ustęp- 
Me ? JI'eca| J 1,ogórza i wszystko w ogóle co rząd 
\ t atovpj ‘[a 8ama kwestja przedstawiona zosta­
li d m'illo ’ Dardanelle rząd fortyfikuje, zakładają 
LJ^ródn,'’ &azety piszą o 200 już założonych. Wie- 
Uj-.Il>-ha«/'v udało się na miejsce przeznaczenia. 

? .a Odjedzic ztąd w bieżącym tygodniu do

lld° P°^}l iw. — Delegowani 
p^jać ? odwiedzili dzisiaj Sarfeta-paszę, który 

V°rta ni'^ na,formalną uchwałę izby,oświadczył, 
»ćszJcu r-e ^oże^ Czamogórzu odstąpić okręgów 

s’iP aui ’ Kołaczyn. Zresztą dodał, senat za- 
w 0(barreSZiCZe dzisiaj nad tą kwestja. Delego- 

ho Ze -w P’^tek zgłoszą się znowu do 
W J®8t n aP?wiedź stanowczą. W razie odmowy, 
Z/^pola^16 Pewną, wyjadą w sobotę z Kon- 

1^7 .^ied J? xZg0‘ — Od trzech dni toczą się ciągle 
Pi?.,)jąc'(r < "brydytami a Turkami. Czarnogórcy 
X icę demarkacyjna, zachowują sie od-

W’’« of*1’?0,—Według prywatnych wiadomości 
W\pagZaft forecki minister spraw zagranicznych 
\l ’®li p/.^rogą telegraficzną zawiadowił przed- 
Sta^eek''- Za £ranicą, 0 decyzji rady gabineto- 

jonoto?’ Przedmiocie protokulu. Decyzja 
Sw ?eśni :n'e j.Uz przez sułtana, odrzuca protokuł. 

had t a' ^ wyraża ubolewanie sułtana i mi- 
KXtw^^ nie mogli uwzględnić życzliwych 

'’Pa • 1 , powodów politycznych i finanso- 
, A’6 lllOze się zgodzić na dłuższe przewle- 

8tailu niepewności.
Ajencja Havas zapewnia, 

1 ’‘Uog ■10 •Wa^ wczorajszą uchwalę iżby co 
°rza i pozostawił rządowi uregulowanie 

%]’^seZlfł .’ yłuacja niepewna.
k'uvetl) j S°- — ATord, zastanawiając się nad 

i v błetjJ 0 p eniem utrzymuje, iż w Konstanty- 
a Je ,rnniją zachowanie się Anglji. Da- 

iV’^Pela n”.81’ ze kord Derby przesłał do Kon- 
Vi' ^orta X18111(b w którem kategorycznie oświad- 
Jt.^.Ocrl),.1)0 l'()winna rachować na Anglię. Pi- 

foi, i? fołuziejuź jutro w Konstantynopolu.
Wl-tr’‘. ~~.^a sejmie odczytano list ks.

’’rlon ’’’J ul jest powiedziane, że ks. Bismark 
% u* jego to''''°du uadwątlonego zdrowia. Za- 

...blow sPrawach państwa naznaczeni Iłotf- 
• S 11

o Zt</. powiada:
S1(« Uajpig''lc urlopu ze strony ks. Bismarka to- 

w piśmiennie, a potem ustnie między 

5

cesarzem i ks. kanclerzem, następnie przy współu­
dziale tajnego radcy gabinetu Wilmowskiego. We­
dług Post Cesarz napisał na podaniu ks. Bismarka 
o uwolnienie, jedno tylko słowO! „tiigdy.“

Londyn, 11-go. — Na dzień dzisiejszy zwołaną zo­
stała rada gabinetowa. Times rozbiera skutki od­
rzucenia żądań Rossji przez Portę i przewiduje naj­
gorsze następstwa, w wypadku gdyby Turcja i Ros- 
Sja pozostawione zostały sobie same. Jedna drugiej 
jedyna nadzieja odłożenia na później albo porzuce­
nia zupełnego wojowniczej polityki, może być tylko 
wpływ innych mocarstw, zwłaszcza kontynentalnych, 
na rząd rossyjskl.

Berlin ligo. — Rozkazem cesarskim wczoraj wy­
danym, kanclerz państwa ks. Bismark otrzymał urlop 
do sierpnia. Zastępstwo jego ma być urządzone ta­
ki sposób jak w roku 1872, to jest W spfdwacb we­
wnętrznych cesarstwa zastąpi go prezydent Hofmann, 
w sprawach zagranicznych sekretarz stanu Billów. 
W rządzie pruskim vice-prezydent rady gabinetowej 
Camphausen. Cesarz zastrzega sobie możność zasię- 
gania rady ks. kanclerza nawet w czasie jego urlopu. *>*®C®Bir!SS)BfiraSKI3!Sł3tt6EaSBSStłUKffiU5HK3EanB®<WHHraK5W5yTB!W’l<Siiłx:.’->V

Dyrekcja (llówna Towarzystwa Kredytowego 
Ziemskiego

Podaj e do powszechnej wiadomości, że dla ułatwie­
nia odbioru należytości za listy zastawne w dniach 
23 i 24 marca (4 i 5 kwietnia) r. b. wylosowane, jak 
niemniej za kupony w 1-m półroczu r. b. do wypłaty 
przypadające, należność za papiery te, o ile przed 
29 maja (10 czerwca) r. b. złożone zostaną do spra­
wdzenia, wypłaconą będzie od dnia 2 (14) czerwca 
r. b. to jest przed terminem 10 (22) czerwca r. b. 
w którym należności, o jakich mowa, stają się dopiero 
wymagalńemi.

W tym więc celu Dyrekcja Główna przyjmować 
będzie do wcześniejszego sprawdzenia, tak listy za­
stawne wylosowane jak i kupony bieżącego półro­
cza, a to za rewersami z księgi sznurowej wydawa- 
nemi, poczynając od dnia 2 (14) kwietnia r. b. aż do 
włącznie dnia 28 maja (9 czerwca) r. b. codziennie 
wyjąwszy święta, od godziny 10 tej z rana do 1-ej 
z pułudnia.

Obok tego Dyrekcja Główna zawiadamia, iż w ka­
sie głównej Towarzystwa, eskontuje zgłaszającym 
się listy zastawne tak 4° jak i 5° procentowe w ter­
minie na początku wymienionym wylosowane, nie­
mniej kupony bieżącego półrocza, płatne od dnia 
10 (22) czerwca r. b. licząc eskontę w stosunku 6% 
rocznie, za dnie brakujące do terminu realizacji tych 
papierów. (1—3) —5593—____

^K0RRESP0NDKNCJE~PRYWATNir'

— Odpowiedź sptóźńiona. — Jeżeli życzysz sobie 
tego, bez wahania podaję ci rękę. Proszę o wiado­
mości.

— Na odbytych posiedzeniach w Warszawskim 
Yacht Klubie 14 Marca i 11 Kwietnia r. b. w skutek 
balotowania przyjęci zostali do grona członków. PP. 
Leon Bełkowski, Wilhelm Beyer, Teodor Boerger, 
Buche, Henryk Deubel, Karol Goeschel, Ludwik 
Goldfluss, Aleksander Istomin, Kayser, Karollinoll, 
Rudolf Kiintzel, Luckin, Mieczysław hr. Łubieński, 
Karol Meurer, Hugo Neuman, Karol Partowicz, Gu­
staw Reinstein, Ludwik Riedel, Emil Seydel, Robert 
Sommer i Józef Spleszyński.

— W Sławucie, rezydencji książąt Sanguszków, 
zostaje otwartym w dniu 1-go maja r. b. zakład kumy­
sowy przez przybyłego tatara z klaczami z Samary, 
Nogaj ca Kudrakajewa.

12Ó000 mórg lasu sosnowego, otaczającego tę 
miejscowość, czyni ją bardzo odpowiednią dla tego 
rodzaju przedsiębiorstwa i kuracji.

Sławuta, będąc stacją drogi żelaznej Brzesko- 
Kijowskiej, przedstawia warunki łatwej komuni­
kacji.

Liczne i wygodne pomieszkania są przygotowane 
wśród lasów i uroczej miejscowości, położonej nad 
rzeką Horyń. v

Bliższych wiadomości udziela ordynujący lekarz 
Juljusz Zejdowski, zamieszkały w Sławucie.

5133—1—3 

Zarząd
Drogi Żelaznej Warszawsko- Terespolskiej.

Podaje do wiadomości, że wstrzymany czasowo 
na drodze Moskiewsko-Brzeskiej ruch towarowy, 
obecnie przywróconym został.

Towary więc przeznaczone tak na drogę Moskiew- 
sko-Brzeską jak i na'łączące się z nią drogi są już 
do wysyłania przyjmowane. -5544—1 -

— Dl’. Władysław Belfcie ordynator kliniki chorób 
wenerycznych i skórnych przy szpitalu Ś go Łaza­
rza Krakowskie-Przedmieście Nr 10. Przyjmuje cho­
rych od 4-ej do 6-tcj po południu. 2—6—5250—

Zarząd Drogi Żelaznej Warszdi£6k0-Terespolskiej.
Podaje do wiadomości, że na drodze żelaznej 

Kijowsko Brzeskiej prawidłowy ruch pasażerski i to­
warowy w zupełności przywróconym już został.

3-3 -5257-
 
Droga Żelazna Warszawsko-Terespols/ta 

Wykaz ruchu i dochodu za miesiąc Luty 1ST! roku.
1) Za przewóz 38809 osób . Rs. 39617 k. 44.
2) „ n 1665638 p. tow. „ 117776 „ 54‘/4.
3) Dochody różne 666 „ 60.

Razem . . . Rs. 158060 k. 58ł/2.
W miesiącu Lutym 1876 r.

było dochodu » Rs. 138 398 k. 93.
Zatem w Lutym 1877 r°ku

więcej ? • Rs. 19661 k. 65 /2.
Czyli o 14,21%-

Od 1 Stycznia do 28 Lutego
1877 r. dochód wynosi • • • Rs- 323369 k. 45

W tymże czasie 1876 r. było 
dochodu Rs. 261232 k. to.

Zatem w r. 1877 dochód po­
większył sie o Rs. 62136 k. 70'/2^

Czyli o 23,79%. -4818—

— Zawiadamiam niniejszem, iż dostawszy lokal 
pod każdym względem dogodny i bardzo obszerny 
przenoszę pensję moją z dniem 1-go lipca 1877 r. do 
tegoż lokalu przy ulicy Leszno róg Orlej Nr 19.

_4661— Karolina Wehnowicz.

— on LKCZSicr I-n®*’.?, Dr Ciunkiewicz 
przyjmować będzie od 15-go kwietnia, z chor, szczęk 
i zębów, od godz. 5*4 do 6% po południu, codziennie 
z wyjątkiem Niedziel i Świąt. —5320— 2 3

— Dr A. Altkaufer. Nowiniarska Nr 3. Przyj­
muje chorych rano do godziny 10 i od 4 — 6 po po­
łudniu. -5311-2-3

— ejis ”f’! Leesniexy D-ra Kadlera. przyjmuje cho­
rych z caorobami syfilitycznemi, gardtanemi i skor- 
nemt, tak przychodnieh jako i pensjonarzy, od 10-tej 
do 11-tej i od 4-tej do 6-tej. — Krakowskie-Przedme- 
ści^NrJJ^^^^^

— Doktór Medycyny K. Sxymkiewicx, Nowy-Swiat 
Nr 19, przyjmuje chorych od 3-ciej do 5-tej po połu­
dniu, szczególniej z chorobami kobiecemi (akuszerja 
i gynekologja) i cbiriirgiczncmi. 18—25—2684—

— Dr. Łabowski (Nowy-Świat Nr 52), wyjeżdża
jak zwykle z d. 20 Maja na sczoS kąpielowy’ de> 
Ciechocinka.  2—3 —5275—

— Pani Aniela Ciechanowska, właścicielka Magazy­
nu Mód, w domu Nr 47 przy ulicy Nowy-Swiat, po­
wróciła z za granicy, zaopatrzywszy Zakład swój 
w najświeższe modeie kapeluszy, czepeczków i wszel­
kie nowości, oraz kwiaty i pióra z najlepszych fabryk 
francuzkich. 3—6 —5,080—

— Jan Lubecki właściciel fabryki obuwia, przy 
ulicy Długiej Nr 45 w celu powiększenia takowej 
i zawiązania stosunków udaje się w tych dniach za 
gi-anicę. —5349—

Istniejąca od roku iS72
jBsncximcja.

dla przychodzących chorych. Ulica NIECAŁA Nr 7. (Do«
Towarz. Lekars.) Przyjmują w niej następujący Lekarze:
Od g. 9—10 Ciunkiewica B. Choroby szczęk i zębów 

Codziennie z wyjątkiem Niedzieli i Świąt.
Od g 10—11 Mayzel W. Asystent fizjologii przy Cniwsn. 

Choroby wewnętrzne. Codziennie.
Od g. 11—12 Adam Sauerertz, Leczenie Elektryczno- 

feią (Elektroterapia). We WtorKi, Czwartki, Soooty i Nie- 
dziolc*

0(j’g. 12—1 Stankiewicz Henryk. Choroby wene­
ryczne i skórne. Codziennie.

Od. g. 12—1 Kosmowski W. Chor. wewn. (specjalnie 
wieku dziecięcego) Codziennie.

04 g i_2 Thiesna A. Chot. właściwe kobieton. Codzion.
Od g. 2 3 Dobrt’ki JK. Chorobę wewnętrzne specjalnie 

płuc i krtani (Laryngoskopia) Codziennie
Od g. 2—3 Orłowski Choroby chirurgiczne, specjalnie 

organów moczopłeiowyeh. W Poniedziałki Środy > Sobory
7)d g. 2‘/a—3*b Benni K. Lekarz Ord w Szj. Dzieciątka 

Jt-tus, Choroby uszu. W Poniedziałki i Piątki.
>(t g. 'tg, 3*' Belize fil Choroby weneryczne i skó­

ry. we'Wtorki, Czwartki i Niedziele
' ,,d g a Brzezinski J. Chor, wewnętrz. Speej. nerwowe 

Leczenie eiektryer c-jaz.ie.i,iu>' s wy.iątiiieiu niedzieli• świąt.
,'d g 3*/,_ t~‘l, Swtwew Olioroby o,hirvrt>-ii.?ne ’ /.ębt-y.'.
Od tr. 6—6 Taiko J. Okulista Okręgu Waisz. Choroby 

oczu. AVo Wtorki. Czwartki i Soboty, (w Niedzielę od 10— 11).
qj y 5—tj Perkowski s. Choroby wene.ryezire i skórne 

kobietki dzieci, w Poniedziałki. Środy i Piątki. (W Niedzielę 
od 3—4 ) ,

Od g. 9—10. W Poniedziałki i Środy przyjmują tnę.zamó­
wień a no. annnrntvdont.veix-p7oc lyohv -Sztun/ne) — HA

Wysokość wody na r*ece Wille pud Warsz. st. a e. 8.
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220

114
103
240
240

Dopełń, 
tranzske.

Berlin ś vista z krótkim terminem 
Londyn 3 mieś. „ „
Paryż 8 dni „ „
Wiedeń 8 dni

— Poszukiwane francuzkie krążki gutaperkowe do 
odcisków, już otrzymała Dystrybucja przy ulicy 
Długiej Nr 11 obok Prawosławnego Soboru. —4765

Dopełń, 
tranzakc.

(2 dni) 300 marek . . 
za 1 fi st.........................
za 300 fr  
za 150 (1

Papiery pabltazraa.

Obligi Skarbowe rs. 100 . . 
4% ‘ L. zast. 3 o kr. ser. I i II 
5% L. z. nowe z r. 1869 duże

» » „
Listy z&st. m. War. serji I

„ „ , serji II
Listy x. m. Łodzi serji I i II 
4% Listy Likwidacyjne dnie 

„ „ mała
Bil. Banku Ces. ser. I, II i III 
Rob. Poi. Premiowa z r. 1864 

p „ nr. 1866 
5% Listy zastaw rossyjskie

Kantor Przewozowy1M)M i Spób 

Trębacka Mr IS, obok Hotelu Angiel­
skiego, trudni się:

a) Zabieraniem wszelkich, towarów, pakunków i cle 
rarów ze wszystkich punktów miasta Warszawy i Przed­
mieścia Pragi i przewożeniem ich do kolei 
ekspedycji do stacji przez interesantów wski

b) Przyjmowaniem kuponów od listów frachtowych i 
odbieraniem towarów ze wszystkich magazynów kolejowych 
lub z innych składów, oraz rozwózką takowych towarów ds 
miejsc oznaczonych.

o) Assekuracją towarów.
d) Wysyłką, towarów na wszystkie trakty boczne.
e) Przeprowadzką, mając odpowiednie do tego wozy 

resBorowe.
f) Opakowaniem wszelkiego rodzaju mebli, fortepia­

nów i t p.
g) Wszelkiemi zleceniami tak od osób w Warsza­

wie jak i na prowincji zamieszkałych. 20—0 —17512 —

Wartość Jkupcsać-w od listów zastaw. 122% nowych 152% zastawnych m. Warszawy sar. I i II 155/is ®' 
listów likwidacyjnych 14a%?bligów skarb- 12*/5 pożyczki prem. I-ej emisji 123% II ej emisji 40%

Monety. Półimperjały rs. 6.93 — 6 90— Sztuki dwudziestofrankowe rs. 6.80------ ■ marki niemizokie
BTBRkie hOT-ty htrW- guldeny anstriaeki* rs —

Z końcem giełdy.* 
żądano | płacono

i z dopełnieniem 
stacji przez interesantów wskazanych.

Dopełnione transakcja.
so—125.10"

8 45-8.46
102
101.25

Kurs gsełdy warszawskiej,—Dnia 12-go Kwietnia 1877
“ ~7,końeera_g^>

żądano 
125TO

8 48
102 30
101.70

4"

200

178

TTońce®
żądanoAkcje 1 Obligacja.

—. _ , _ ta rs. 120...............—
—. 95.50 —, Akc. dr. żel. War.-W. rs. 100 —
90 75 90 90 90.60 Ake. dr. żel. War. -B. rs. 100 —
90 65 90.80 9ti-5o Akc. dr. żel. War.-Terespols. —.
—. 85.30 Ake. dr. żel. Fabr.-Łódżkiej —.
—. 84.30 —, Ake. Banku Hand, w Warsz. —

—. —. Ake. Banku Dyskont, w War. —
79 50 79 65 79 35 Akc. Banku Handl, w Łodzi —
79 30 79 45 79 15 Akc. W ar. Tow. ub. od ognia —
—. 96,5 50 —. Akc. War. Tow. febr, eiikr. —
—■. 185. Ake. T. fabr. cukru Józefów —

184. —. Akc. Dobrzel. T. febr. cukr. —
—• Ake. T. Lilpop Ran i Loew. —

 
STAN' POWISTRZA

Dziś rano ciepła 8t. 9.6 w południe 
ciepła et. 8.8. Barometr 751 (Odmiana.) 

TEAT8 WIELKI
Dziś: Flick i Flock. Jutro: Straszny 

Dwór.
TEATR ROZMAITOŚĆ!

Dziś: Blaga pierwszy raz Jutro: Blaga.

ELDORADO.
W Jiowym Teatrze

Dziś i Codziennie Przedstawienia 
Śpiewaków 

Francuskich i Angielskich. 
Codziennie nowy program.

Początek o godz. 7%. 
-4951—9-15

Ruskiego Towarzystwa Ubezpieczeń od Ognia w Petersburgu

W Zaklac!®!© SaiiHi Kroju
1 szycia Sukien Damskich

ulica Krakowskie-Przedmieście Nr 85, wy­
kładaną jest naula tak ułatwionym sposo­
bem, że to, co się nauczymy w godzin sześć,
to przez wszystkie inne wykłady, nie skorzy­
stamy przez cały miesiąc czasu, z powodu, 
że to jest pierwsza nauka, napisana orygi­
nalnie i wykładana przez kobietę, gdyż do­
tychczas, wszystkie inne nauki były pisane przez 
mężczyzn, a tern samem nie mogły być wła­
ściwie zrozumiane. —5598—1—1

""Do Strojów 
PANNY 

potrzebne są do Magazynu 

Marji Geysmer 
4. Ulica Wierzbowa, Hotel Angielski Nr 4 

______________________ —5588—1—3 
SSESE?”* Zawiadamiam Szanowną Publicz- 
żffiygĘiS?1 ncść, że przy nadehodząeem Bozo­
nie letnim i używająejch spaceru drogą Te- 
reapolską, że utrzymująca bufet na stacji 
Mrozy—zaopatrzyła się na ten czas wwBzel 
kie pod tym względem"udogodnienia i odpo­
wiednią służbę, Kucharzem i Cukiernikiem. 
Wszelkie na cały sezon przyjmuje z obowią­
zania stołowania za cenę bardzo przystępną.

TeMa ŚintćżoBówIcŁ
-5491—1-2

HŁdEbsaKaa-O MTr -&•
OGŁOSZENW

Zakładu farbowania futer 
i robót Kuśinierakidi 

Baechtierewe z Róssji.
Wiadomą jest rzeczą, iż obecna wiosenna 

pora, jest najlepszym warunkiem do dosko 
nałego farbowania futer. Przeto mam honor 
donieść Szanownej Publiczności, iż przyjmuje 
wszelkie roboty, tak di> farbowania jak rów­
nież przeróbki starych futer; z tern zaręcze­
niem, iż każdy przedmiot zrobiony letnią porą, 
wychodzi piękniej o 5%0 procent i tyleż pra­
wie taniej, podług een praktykowanych na 
jesieni.

Czyjemby życzeniem były zestawić futra na 
letnie przechowanie—przyjmuje się także.

—5488—1-,6

ZA BLOK

87,223.

S’.

Nadinspektor G ueralny Reprezentant dla KróDŚtwa Polskiej

z
Tbrs. a.

250,048. 76
22 223 —

S'

z-
y

731Ą
303,3^

Rs. 158,290. 41

„ 2,280. 50

 

Summa pobranych składek. . . .
Odchodzi za reasekurację i storno. 

Wypłacono ża pożary, po potrąceniu otrzymanych zwro­
tnie reasekuracji..............................................  ■ .

Zarezerwowano na nieuregulowane pożary, po potrąceniu 
udziałów reasekuracyjnych....................................

Tantiema Dyrektorom
Saldo po dzień 1 Stycznia 1877 roku............................

Z tego przeniesiono:
Na rachunek rezerwy:

a) Rezerwy składek. . , ,
k) Kapitału rezerwowego 

Na rachunek dywidendy za rok 1876 (20%)  
Na rachunek tantiemy dla założycieli:
Do wypłaty założycielom Towarzystwa stosownie do § 43 Ustawy.. .

Pensje, lokale, portorje i wszelkie inne wydatki Dyrekcji 
i Agentur..................  .

Odpisano na rachunek kosztów organizacyjnych i inwen­
tarza.......................................................................

Prowizja Agentom i za reasekuracje  
Osiągnięta prowizja z reasekuracji  
Architektom za plany i taksacje

POŻARY:

‘•«$S
TTi"’uib

Ważna Wiadomość!
dla PP. mających zamiar budować

Wiatraki.
Jest do sprzedania drzewo doborowo, w ca­
łym komplecie, o bliższych szczegółach wia­
domość powziąść można w każdym czasie 
przy ulicy róg' Widok i Brackiej Nr 1579, 
nowy 1, u P. Krall. 2—3—5406

Jest do sprzedania

PRZEF0R8ZT0 WANIĘ
z drzwiami, długości łokci 10, wysokości 
łokci 3, koioru jesionowego. Wiadomość 
w składzie herbaty Bakumenko Nr 412a.

„ 426,181. 96

Rezerwa składek z roku 1875 
Procenty od pożyczek i papierów publicznych

ROZCHÓD:

g Dentysta Francuz 8 /Z posiadający dyplom Cesarskiej Akade- 
)*X mjt Medycznej w St. Peterśb irgu 

g a. Męrcere J 
Snowy system aparatów dentystyez- % 

nych cez kauczuki i złota, wyrywanie )K 
Fa zębów bez najmniejszego bólu zapomoeą Śł 

§ Protoxide d‘azote, ” B 
X ulica Hr. Berga Nr 11. X 
X 3-6 1—6 - 5218 — X

Nagrody rś-,^
Wie'zerem dnia 10 b l11', cffO11? ,ra’4f w 

rek, jasno kawowego
obcięte. Kro da dokładną i'1 . a (ee.
takowy znajduje lub odP*Amjeśuie, “W

Magazyn fnter i ubiorów
Juliana Pen'*g*tor§. £ 

mieszczący się przy ulicy .zed0‘ jplfe 
Nrem 6,’ przyjmuje jak i fet. P 
tra wszelkie'na przrchowacie ie *%4a . 
zyn uprasza również o ^am p’%ą %. 
zmian i poprawek przy fi6ra pOfV^U' 
wanio tyci że. zimową bowie® r 
wale roboty, trudno takowym

Ubezpieczenia od ognia i od eksplozji przyjmują, się w biurze Generalnej
w Warszawie, przy alley Leszno, >r 7, oraz u Agenta tego Towarzystwa, w® ; 
znaczniejszych miastach ^Królestwa.

1-3 — 5486 —
 

4$!

«M "—W ezerów, r!a< .j)ni!; ktebytakowego zwrócił.^
się znajduje pod Nr 11, l"0 ,«ją®W
stfóża otrzyma nagrodę

' p'zytcm. że nieprawnie P‘ • „ostaiU- t
' oe takowego, pociągu ę J ^.-gg—-l 

wiedzialności.

Z powodu okoliczności, do sprzedania lub wy­
dzierżawienia na dogodnych warunkach do­

brze procentująca 

KOLONJA,
na. 3 wiorście za Wolskiemi rogatkami Nr 157 
na lewo za cerkwią, dom nowy, zabudowania 
gospodarcze, drzew owocowych sztuk 620, 
inspektu, ogród warzywny. Część szacunku 
może pozostać na gruncie. Wiadomość przy 
ulicy Grzybowskiej Nr 22, w bramie na l’-m 
piętrze po prawej ręce, Nr 6 niieszkama.— 
Tamże jest dom do wynajęcia, na letnie mie­
szkanie. — 5563—1—1

Do sprzedania za nizką cenę: 

Dwie Szafy Sklepowe 
bufetem, 2 maszyn szewekieli prawie nie­

używanych, mała kassa ogniotrwała, kilka 
lamp, oraz różue utensylja, do fachu szewc- 
kiego. WHsdomość, ulica Chmielna Nr 9. — 
Stróż wskaże. 2—3—5439

Podaję niniejszern do wiado­
mości powszechnej, iż za długi 
syna mojego Sztab Rotmistrza 

i Włodzimierza, syna Aleksandra Rail, nie od- 
i powiadam i takowych płacić nie będę.
j Rzeczywisty Radca Stanu Aleksander, syn
1 Teodora Rail. —5345—2—2

R u b 1 e

283,914. 16
276,315. 98

Ruble Kop.

2.768,506 71
1,897,603 90

870.9i'2 81
2(14,000 —

160,570 91

7,598 18
46,141 44

513,354 96
5,000 —'

272,271 76
100,000 —

11.111 10
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DO GŁÓWNEGO SKŁADU

Do sprzedania

it?

Przy ulicy Rybaki Nr 2 (stara prochownia) 
na 1 piętrze od frontu, do sprzedania za 40 rs

przy ulicy Senatorskiej w domu W-go Piotrowskiego pod Nr 496.
Nadszedł świeży transport Kawioru świeżego Astrachańskiego, grubo ziarniste­

go, marcowego połowu.
4- 4 — 4998 — MIKOŁAJ ŻYŻYN.

w WARSZAWIE,

Senatorska Nr 467 b, nowy 18,
naprzeciw kościoła Ś-go Antoniego.

POLECA:

Jest do sprzedania za cenę 
nizką

Garnitur Mebli, 
Sofa i Szeslong urzędowej roboty. Ulica 
Bracka Nr 13, u Tapicera. —5214—3—6

Do sprzedania

Garnitur Mebli,
Szeslong skórą kryty, Rozeta, Komoda, Sto­
lik do kart, Szafa i Łóżka medaljonowe. Chło­
dna Nr 40, lewa oficyna, 2-gie piętro, miesz­
kania Nr 18. —5139—3—3

Jest de sprzedania:
Fortepian o 6-u i pół oktawach, Skrzyp­
ce i dwa Łóżeczka składane jesionowe. 
Adres ulica Smolna Nr 8, mieszkania 9.

-5331- 2-3

Jest do sprzedania w każdym czasie

Sklep Wiktuałów, 
powodu zmiany interesów. Uliea Złota Nr21, 

—5124— 3—3

WODA TONICZNA I
DICQUEMARA ztarszBGO i; 
Chemika w Rouen we Francyl.' 

Przyśpiesza wzrost włosów. 
Zapobiega ich dekoloracyl. 
Dodaje im życia.
POMADA EPiDERMA.LfłA 
PRZECIE ŁUPIEŻOWI

Wstrzymuje utratę włosów,
oczyszcza głowę z łupieżu, uśmierza świerz­
bienie.

Dostać można w Warszawie wskł P. 
pp. Pochoreckiogo i Śniechowskiego.

Jest do sprzedania bez pośrednictwa 

POSESJA, 
mająca 8,700 łokci kwadratowych rozległości, 
na Irtórej znajduje sie dom frontowy partero­
wy drewniany na podmurowaniu, oficyna dre­
wniana na podmurowaniu i zabudowania go­
spodarskie, reszta posesji zajęta jest pod 
ogród fruktowy, zawierający wyborowe ga­
tunki drzew. O bliższych a korzystnych wa­
runkach, można się dowiedzieć u właściciela 
przy ulicy Dzielnej Nr 23 nowy, w godzinach 
do 9 rano lub od 5 po południu.—4782—6—6

Kapsle i Pigułki z Bromkiem kamfo- ■. 
,ry, Dra GLIN używane s.y: w nerwowych is 
'(mózgu chorobach, w As; mie, Bezsenności, if 

gniciu serca, feteryce, Epiiepsyi, ZagJa- 
1'szeniu, Migrenie, Hallucynaryi, w Gbo- 

Irobaca pęcherza moczowego i dla uspa­
kajania wszelkiego rodzaju excytacyt 
i PARIS, li, rue Radne, GLIN et G’, 

,V7 Rossyi, za recept? doktorów, w apte­
kach Cesarstwa.

jesionowych: 6 krzeseł, 2 fotele, stół i kana- 
I pa, wyściełanych, w dobrym stanie.
1 —5252—3—3

skład mebli 
Moczonych stolarzów
Kica Tl w Warszawie

4 ^’omaekie b. Hotel Wileński Nr 570 (1)
® wejściem od ulicy Długiej

na.rńwieższe doborowe różnego gatnnku MEBLE;, Biura, Biurka i Stoły 
^arsijjp.Meble Gięte, krajowego wyrobu i przyjmuje wszelkie zamówienia na ro- 

tapicerskie. 12—O — 1224 —

kop, Ce* stołowy czerwony, do sałat, majonezów i marynat, butelka 

(syropy): malinowy, wiśniowy, porzeczkowy, na butelki.
łośej t*0* stołową chemicznie czystą, w najmielszym proszku, śnieżnej bia- 

’ w Oryę>nalnem angielskiem opakowaniu, funt kop. 20.
fiintowr kOc^ma^ Hollenderski, prawdziwy pszenny, w paczkach jedno- 

wyęh.
farbki do bielizny, w najlepszych gatunkach, 
•rancuzkie Perfumy i Olejki do włosów na funty i łuty.

’Mug® lejek d° wody Kotońskiej, (6 łutów na garniec najlepszego spi- 

Proszek Perski Dalmaeki i Kaukazki.
foszek do czyszczenia metali.

*anych°S2ek do czyszczenia metali i przedmiotów lakiero- 

Massa do zaprawiania posadzek.
Q?.nzyna we tlaszeczkach i na balony.
Jjuwa do palenia i do maszyn, 
jyńarowidło belgijskie w baryłkach i puszkach.

rjałv ASionai olejki i artykuły używane w gorzelnictwie, mate* 
1 APfeczne, przetwory chemiczne i Farby.

ty ' .ykały powyższe nabywać można po takich samych cenach
l 6° K. Lerowskiego, ulica Marszałkowska Nr 59.

■ -0—12005

. ZA FIST
N-yeh śliwkowych węgierskich

^.rug' wyższy gatunek świeżo otrzymanych po kop. 22‘/„ które jako 
“ieustępująee konfiturom do leguipin, ciastek i placków, poleca

Ki-xVa- Handel Braci WROBEL
1R ‘ Cukier!??*8kle'Przedmieście Nr 406, obok kościoła Ś-go Krzyża.

lcy łechcą korzystać i nadsyłać po próby takowych.

SKŁAD GŁÓWNY
J^ystwa Akcyjnego Warszawskiej Fabryki 
<achin, Narzędzi Rolniczych i Odlewów 

(ulica Senatorska Nr 29, obok kościoła)

Huc?°^eca na nadchodzącą porę:
k Wrzesińskie, całe żelazne, mocne najnowszej konstrukcji, po
^hcjjadz6 rs- 8-

a«a Eckertowskie całe żelazne Nr 1, największy, po cenie rs. 16. 
PŁlJGl. «. » Ca^“ żelazne Nr 2, średni po cenie rs. 14.

* Cichowsklego. Grignońskie, Dombals'a, Amerykańskie 
aow**adane’ «e£onwaltłzkie do n°wizn, Trzy i Czteroski-

„ . ORAZ
JJAjdokładniejsze ze wszystkich dotąd znanych

Oryginalne Pługi Sack‘a
wreszcie

Sa Spulchniacze, Ekstyrpatory, Kultimatory oryginalne 
a® * a * Colemana, Drapacze, Brony, Walce, Znaczniki, Ob- 

fra,, (j.yPywacze, Wypielacze i wszelkie inne PRAKTYCZNE narzę- 
* niachiny rolnicze.

Katalogi illustrowane przesyłamy na
3—3 — 4911 —

|Du Docteur GLIN f|
łaerśat ds la ricuLTś nz mżdecike de pas ais- 

(PRIX MONTYON)

młoda, rosła, gniada, pod wierzch wyjeżdżo­
na, ze stadniny Hr Branickiego w Białej 
Cerkwi. Wiadomość, uliea Graniczna Nr 13, 
u stróża. —5338—2—3

Z powodu zmiany interesów, jest do odstą­
pienia każdego czasu

Sklep Wiktuałów.
Róg Brackiej i Widok Nr 2, od Brackiej ulicy. 

—5165—3—3

Skład iaszyn do szycia, 
przy ulicy Nowy-Świat Nr 25 

1351—27—ii

Pol^kap. sztuka

SER GAWBRINO
W HANDLU

BRACI WRÓBEL.
-14-0-3494—

Tektury ffltaj Opiotelei
F. J. PIETSCHMANN

w Warszawie
Kantor, ulica Leszno Wr 19, róg Orlej

POLECA:
Najlepszą Tekturę asfaltową ogniotrwałą.
Paski tekturowe.
Gwoździe do tejże.
Listwy trójgraniaste.
Lak asfaltowy i izolaryjny.
Smolę angielską najlepszą i t. p.
Wykonywa krycie dachów tekturowych i reparacje takowych 

gwojemi uzdolnionemi robotnikami, pod długoletnią gwarancją.
12-0__________________________________ — 2752 —

Warszawska Szwalnia Rękawiczek
Feliksa Szaniawskiego

Tłomackie Nr 6/570/1, 
posiada znaczny zapas Rękawiczek i sprze- 
daje po cenach nader przystępnych, na tuzi­
ny i pojedyńczo. —5057—2—3

Przyjmuje de reparacji
Maszyny do szycia, 

wszystkich bez wyjątku systemów 
ś Fabrykantów, bez względu gdzie 

takowe były nabyte.
V BROMURE DE CAMPHRExf

_ 3O20 _
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S, WAfi 

dakeji Kurjera Warszawę*' 
B. z Krzewiny.

WAŻOA WIADOMOŚĆ DLA SZANOWNEJ PUBLICZNOŚCI, 
na sezon wiosenny 1 letni

GARDEROBY MĘZKIEJ
PREIS OURANTt

Sa& Palta wiosenne od rs. £4 do 20; Sak Palta letnie od £3 do 22; 
Garnitury czarce tużurkowe od 23 do 32; Garuitary czarne frakowe od 
re. 25 do 32; Garnitury letnie żakietowe od rs. 24 do 28; Garnitury korto­
we różne żakiet od rs. 34 do 32; Garnitury kortowe marynarkowe od rs. 18 
do 26; Palta Angielskie do stanu od rs- £7 do 28; Palta Angielkie z pasami 
od rs. 12 do 3©; Burki z nieprzemakalnego sukna od rs. £8 do 22; fiSary- 
narki myśliwskie od rs. 8 de 15; Kurtki do konnej jazdy od rs. 8 do £2; Szla­
froki dubeltowe od rs. £2 do 22; Kanne ubiory od rs. £4 do 18; Spodnie 
różnego gatunku od is. 5 do 8; Kamizelki aksamitne od rs. 5 do 5; kami­
zelki sztuczkowe od rs 4 do 6: Płaszcze deszczochronne na różne ceny.

Obecnie w Warszawie, Senatorska Nr 22.
Z uszanowaniem, IE. &A.M1ST, Krawiec z Wiednia.

22 —0 —3976 —

& raczei
ADMINISTRACJA

wyrobów żelaznych, a m'an0^2ni®,'e\l 
Kołysek, Umywalek, zard^J^J 
jak również dla W. Panów n J nSd2’' 
ka żelazne pochodne skład*11.’ !?»:
mało zajmujące miejsca, Pole ho

p wiwTbmki i RTfc

Potrzebny zaraz

Żądane jest zaraz

Rs. 29,909 łub 25,000
lub 2 gi numer hypoteki po pożycz-

W Drakami „Kurjera Warszawskiego.0—Plac Teatralny Nr 473 (nowy 5.) j(03B0jeH0 H,eH3ppo3) Bapmaga 31
Redaktor Wacław Szymanowski.—Wydawca Gustaw Gobothner,

1
a raczej Ogrody T
Marszałkowskiej > 5
torze K. Aąuilino, ulica 44 

Do wynajęcia rocznie od 1-go Lipca 
przy ulicy Mokotowskiej pod Nr 166óa 

nowym 7: 

1 ip - 3’ ' h>

Wapna lasowanego
jeszcze w miesiącu Październiku, znaczny za­
pas posada: Skład Wapna Kleczeń- 
skiego Aleja Jerozolimska Nr 41, które 
swemi furmankami na fabryki odstawia.

4—5 — 4446 —

Fi swJer?b%teróg Wierzbowej

po 17 kop., a przednie po Ę
Leszno Nr 40A,—

położony w obszernym ogrodzie, w któ­
rym mieści się ii pokoi, 2kuchnie, pi­
wnice, góry, oraz stajnie i wozownie. 
Wiadomość na miejscu u stróża.

3-6 — 5278 —

wej Herbaty
Leopolda Nadeldruck 

frsy aliey Przechodniej pod Nr 3, sprzedaj® 
wieże otrzymane wyborowe gatunki Herbaty, 

ge bardzo tanich cenach. PP handlującym od­
stępują dawny rabat. 30—30 — 2355 —

kaukazki magazyn
S. Mirzadżanowa

ulica Królewska dom dawniej Eeye- 
ra, obecnie ks. Wachwachowa.

Jestem w obowiązku zawiadomić Szanowną 
Publiczność, że z powodu wielkiego tygodnia 
jak to jest w zwyczaju w Rossji i na Kau­
kazie, wszystkie towary sprzedają się po 
zniżonej een:e W skutek czego, ’ życząc u- 
czynić godnym uwagi powyższy zwyczaj, po­
robiłem znaczne zapasy perskich jedwabnych 
materji w różnych kolorach, aby sprzedawać 
one, w cenie znacznie zniżonej. Sprzedaż po­
wyższa trwać będzie 29 Marca (10 Kwiet­
nia) do 20 Kwietnia (2 Msja). Osoby życzą­
ce nabyć towar dobry, a nie drogi, ze spo­
sobności nadarzonej, skorzystać mogą w po­
wyższym erasie, a będą zupełnie zadowolone 
tak ż dobroci zakupionego towaru jak i 
jego ceny. 3—6 — 5242 —

1 !&■ nJ 
V

‘3? na jednego k<$.ce My 
wany i w nowym fasonie, <
pod Nr 20 ulica Zielna, 
w godzinach rannych.

materjalna jasna, za nader przystępną cenę. 
Wiadomość przy ulicy Marszałkowskiej Nr 
28 nowy, mieszkania Nr 6. 1—3—5515

dobrej konduity od 14 do 18 lat wieku z wy­
chowaniem elementarnem lub wyższem, zna­
jący języki: polski i niemiecki, z kaucją ru­
bli 1OÓ, .albo za gwarancją Rodziców lub 
Opiekuna. Życzący kształcić się specjalnie na 
Krawca i Kupca w Magazynie Ubiorów 
Męzkich Romualda Krasuskiego przy 
ulicy Elektoralnej, Nr 20 nowy.

3—4 — 5179 —

na 1-szy lub 2 gi numer hypoteki po pożycz­
ce T. K. Z., rozległego majątku ziemskiego 
pod Warszawą położonego. Wiadomość u 
W-go H. Hoffmanna Adwokata, Ś-to Jerska 
Nr 1771, do 10 rano i od 4 do 7 wieczorem.

-4463-4—4

parę'kóni
rosłych i zdrowych. Windo111 ’ „3— 
Nu 68, od frontu.

PSA rassy Neufundlan • je niA 4 
3-ch-letniego, sierści .® jog.0,1LpOf' < 
dzierzawei, z końcami ł, ^is 
łemi. - Kto webW pies ... 
dokładną, gdzie się ulicy ■ do Kantoru browaru P^/* po« 3 
malnej Nr 1003/39, 0 Biad;lL'j„ n 
nagrodę. . .

Ostrzega się, w ,nieP guro*eJ 52JJ «, 
nnp.iacrnifitv zostanie o Q ''

warszawska
Fabryka Zapałek

Ulica Zaokopowa Nr 3110 (1 nowy) 
przy Wolskiej rogatce.

Sprzedaje wszelkie gatunki zapałek, hurto­
wnie i detalicznie, w kantorze przy fabryce 
urządzonym, po cenach nizkich z poręcze­
niem za dobroć towaru. Handlującym odstę­
puje stosowny rabat. Obstalunki zaś w miej­
scu i na prowincję załatwiają się bezzwłocz­
nie.—Z czem się poleca fi®. Modzelewski.

—5186—3—10

Wapno Sulejowskie
z własnych kopalń Majewskie­
go dawniej Stephanides, Sort 
£ szy, Jakiego nikt w kraju nie 

posiada,
► Mam honor donieść osobom intereso­
wanym, że od 1 Kwietnia r b. przeno­
szę swój Zakład Wapna., Węgli i róż­
nych budowlanych towarów z ulicy 
Żelaznej róg Chmielnej na ulicę Żela­
zną róg niemal Twardej pod Nr 13 
gdzie czerwony znak. — A że zakład 
mój .zjednał sobie renomę z zaszczyce­
nia najznakomitszych firm takwWar- 
szawie jako też w kraju—przeto mam 
błogą nadziej ę, że nie będzie nadal o- 
puszezony, z czem się poleca łaskawej 
pamięci

Z nszmrwaniem Majewski.
6 -5 -- 4632 —

UMH1 U1JLXU.1 UW n
razem lub częściowo; za bardzo u- 
miarkowaną cenę. Wiadomość bliż- W 
sza przy ulicy Krochmalnej pod Nu- 

gS? merem 1003 (39) w kantorze bro- 
5®? waru. 3—4 — 5211 —

• MtHHMm
Do Petersburga

wyjeżdżając we własnym interesie dnia 15-go 
Kwietnia, przyjmuje zlecenia handlowe i po­
dejmuje się załatwienia interesów u władz 
rządowych. Wiadomość, Trębacka Nr 11, 
kantor przewozowy A. Wróblewski et Comp. 
od 11-tej do 12-tej rano i od 3 do 4 po po­
łudniu. 3 —3—5268

Mam zaszczyt oznajmić Sza- 
nownej Publiczności, iż w moim 

(ggr®8®* Zakładzie przy ulicy Trębac­
kiej pod Nr 7 nowym, oprócz dobrej kawy 
i wszelkich napojów w zakres kawiarni wcho­
dzących, przyrządzam na nowy sposób bu- 
Ijori odz naczający się wybornym smakiem i 
takowy sprzedają w każdej porze dnia na 
szklanki i filiżanki po możliwie przystępnej 
cenie, tak w Zakładzie, jako też i na ulicę. 
Nadmieniam przytem, iż wyż wymieniony bu- 
Ijon pochodzi z’Fabryk P. Kleczkowskie­
go, zaszczytnie znanego z Wy sławy Wie­
deńskiej i międzynarodowej Higienicznej wy­
stawy Brukselskiej. Z uszanowaniem.
3—3 —5248 Józef Leszczyński.

A

■w
dorożkę źdatnY^ty,

Furgon do wożenia mięsa, nie,.llvoW» nl \------ T,----------------  Hl*1. ■(

Suknie: jedwabna czarna repsowa i dwie 
wełniane na osobę szczupłą, średniego wzro­
stu. Można widzieć od 12 do 3 po południu. 
Żórawia Nr 27 a, 3 piętro od frontu, miesz. 7. 

1—3—5520
i:

Jest do sprzedania

* - v @ cd e°’
rasy duńskiej, Muranów 
do --^^1877?!

“ Mapia (12AnpWi-----
'''-“Patrz Dodatek

SPÓŁKA KOPALNI W TWCIM
Dąbrową górniczą w powiecie Ben*Jziń8l&Sin.

Z egzystującej od lat 40 kopalnia w Twsrdocieach, wysyłano dotychczas dobywaną 
glinkę ogniotrwałą, wyłącznie za granicę, obecnie pomieniona spółka wyrabiać będzie Ce­
głę Ogniotrwałą w kraju, i w tym celu pobudowaną została odpowiednia fabryka, zao­
patrzona w maszyny najnowszej konstrukcji; o czem podaie się do publicznej wiadomości i 
nadmienia, że w Warszawie urządzony został Skład G.ngły Ogniotrwałej Twardoci- 
ckiej u pana Jana Polkowskiego przy ulicy Wroniej Nr 5053, a Agentura powierzona 
pp. Karolowi Kudelskiemu i Leonowi Rapackiemu, zamieszkałym przy ulicy Trębackiej Nu­
mer 636/7 (tl). Inżznier, W. LESIBCKI.

Pracownia Chemiczna 
MUZEUM PRZEMYSŁU I ROLNICTWA 

w WARSZAWIE.
Po wyprowadzeniu analizy z powyższej glinki ogniotrwałej, jakoteż i wyrabianej z niej 

cegły, Pracownia Chemiczna Muzeum Przemysłu i Rolnictwa, poświadczyła w konkluzji, iż 
uważa Glinkę Twardoeicką, jak również i wyrobioną z niej cegłę, za materjały ogniotrwałe 
nienstępu:ące we względzie ogniotrwałości materjałom krajowym i zagranicznym dotychczas 
w pracowni bajanym.—Uf. MILICEK. Mag. Nauk Przyrodzonych. 3—6 — 5256 —

Ś , Świeży transport gi

I Śliwek Isreckish f
gj otrzymał Handel Braci WróSal i gj 
§ sprzedaje funt po kop. 12*/»- O

Na pudy funt po kop. 11 !A. Q

23_ o _  2235_ S

Mleko i Śmietanka
Przy uliey Miodowej, w Ogrodzie, przy ko­

ściele'Przemienienia Pańskiego, można dostać 
w każdej porze mleka prosto od krory i 
śmietanki, w miejscu i z odsyłaniem do domow. 

-5536—1-3

Drów Rego wieża i Bernharda
i w Warszawie, Alea Ujazdowska Numer 14. 
j Przyjmuje osoby spodziewające się słabo- 
i śei, jakoteż dotknięte chorobami kobiecemi} 
i Opłata za le- zenie i utrzymanie wynesi 

w pokojach oddzielnych rs. 3, w pokojach
i wspólnych dla dwóch osób po rs. 2 kop. 50 
: dziennie od osoby; za operacje opłata od- 

ddelna. Dzieci zrodzone w Zakładzie mogą 
w i,im pozostawać na wychowaniu do l»t 6.

i W razie potrzeby, zachowanie zupełnej ta- 
i jemnicy, ustawa Zakładu zapewnia.

5-6 — 4462 —

ŻEGLUGI PAHOWJ
na rzeca Wiśle.

Zawiadamia niniejszem, że włączności zpo- 
ciągami drogi żelaznej Warszawsko-Iwan- 
grodzkiej odchodzić będzie statek passażerski 
trzy razy tygodniowo z Iwangoródu do 
Zawichcśta i powrotnie.

Paropływ odpływać będzie z Ewangrodu:
W Niedzielę, Wtorki i Czwartki o godzi­

nie 7 po poł., w Nowej Aleksandrji zanocuje, 
następnego dnia o, 4 rano ddpłynie i przy­
będzie do Zawiehosta o godz. 3-ciej po po­
łudniu.

Z Zawiehosta do Iwangrodu odpływać 
będzie: w Poniedziałki, Środy i Piątki o go­
dzinie 4-tej po południu, zanocuje w Kazi­
mierzu, zkąd odpłynie o 5 rano i przybędzie 
do Iwangrodu o 9 rano.

Cena biletu z Iwangrodu do Zawiehosta lub 
powrotnie w klassie I rs. 2 80, w klassie U, 
rs. 1.80.

Pierwszy raz statek odpłynie z Iwangroda 
dnia 5 (17) b. m., t. j. we Wtorek, z Zawi- 
chosta dnia 6 (18) t. j. we Środę.
W Nowej Aleksandrji i Kazimierzu, passaże- 
rowie mogą nocować na statku. — 4457 —

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania

malnej Nr 1003/39, 0 
nagrodę.
pociągnięty zostanie 
wiedzialności sądowe. -

Jest do sprzeda®^

Gzarne Ocz?
i Usteczka koral0*,

. «,p orzeźwi
Piękne Panie nabędą pierwszy f el r . 
ki do oczu za 20 kop., drug* j^op- , 
kę do ust z winnych jagód za w ?<’/■. 
roby perfumera Karola uAle’ni 
w Warszawie do nabycia tr* 
Kocha, Nowo-Senatorska .

angielskie w dobrym stanie, z L ’Po 
ści właścicielki, są do sprzed4 - 3. My 
Nowomiejskiej (Gołębiej), P®Lyiant- 
domość tamże u Jubilera

MAGLE., 
są do sprzedania w każdym cZ‘pret» 
je można codziennie przy

—*^^°^^****t<».

Powóz 
mało używany odnowiony, (*'). j-T4®a-P 
wieś lub na dorożkę zd"łn ' 1
l u.gvu uv nvAviiicw , _nrUl'U''1 U
sprzedania. Praga ulica rter®tf’q 
mu 399 naprzeciw końskiego „q -2^/ 
macha.... . .... | . _4n ’ 

Ze zmianą interesów i z na 
z Warszawy, jest do odstąp1*^z0n» 
dnych warunkach dobrze urzą ' .

KAWIARNI? 
na Nowym-Świecie, < 

•---------- ---—'Tu-rrXfd^Si

Można korzystać z przyjazdu na krótki czas i 
Malarza art Sty, który ■

uczy sztucznie mates i 
na szkle heljominiatur i nieumiejącyeh ry­
sować, obowiązuje się tenże od 5 do 10 lekcji 
supełnie nauczyć. Hotel Saski Nr 60.

-4718-3-10

1 i*

|ta



tach. —5422—1—3

Zapowiedź

Hem?,*’ Sziika od wiosny stosownej 
tar.,.!Stanei włożvć adres

—5202—3—3
Potrzebna jest zaraz

V„!? takowvlhla do kr°ju Bukien’ wy‘ 
'eji j?*nią U] z gustem, oraz do zarzą-

UZASADNIANE LECZENIE
za powocą

KAPSUŁEK SNWŁOWYCH

GUYOT

na dole od

SUCHOTY
KOKLUSZ

ZANIEDBANE KATARY

^’’dn0 ezye’a bielizny, kompletnie 
«a v“ Paeowni M. Górskiej. Ulica U. E4C7A Q O

Potrzebny jest zaraz do Magazynu ubiorów 
męzkieh, przy ulicy Długiej Nr 15

Człowiek przyzwoity, 
dobrego prowadzenia, z dobrcmi Świadectwa­
mi lub rekomendacją;, do wręczania ubiorów 
gotowych. Wiadomość w tymże magazynie.

—'5528-1—1

W Paryżu doni L. FRĆRE, 19, rue Jacob 
W warswwie w óteiaaacit; p;> 
A. F Galie i Ludwiga Spiem.

-2,373—

^orain^Jk'’ dlo strojów i kwiatów. 
na Nr 755, nowy 20.

-5550-1—1

Flance Truskawek
w wyborowym gatunku, kopa po kop. 30 do 
sprzedania, ’ w ogrodzie przy kościele Ś go 
Józefa Oblubieńca, obok Skweru na Krakow- 
skiemPrzedinieśeiu. Nr 48. —5579—1—3

18'l2 włók obejmujący, w dobrj glebie, od 
miasta Radomia 4 mile odległy, wolny od 
służebności. Bliższych objaśnień udzieli W- ny 
Konstanty Borzewski, Adwokat, Długa, 26.

1-2-5519

OSOBA
praktyczna, znająca obyczaje zagraniczne, ży­
czy sobie objąć miejsce od dnia 1 Czerwca 
do towarzystwa słabej osoby, zapewniając do­
zór i sumienne wywiązywanie się z pomienio- 
nego obowiązku. Łaskawe oferty proszę zło­
żyć w Redakcji tego Kurjera pod lit. S. R.

1-3-5576

1 -------- .1. ... .. . ------ Al
~S|?garnia 

’.SVASSIUSA, 
4’*eJ Nr "z&rzbacha, przy ulicy Mio- 

lv A Otizjlllała na skład główny 

i’2y to Powieść.

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 7 (19) Kwietnia r. b. o godzinie 11-tej z rana, odbędzia się w sali posiedzeń 

Magistratu licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje na urządzenie w ciągu roku 
1878 illuminaeji w domach zostających pod zarządem Magistratu miasta Warszawy od cdi:

1. Za jedną lampę w porze zimowe), kop. 6.
2. Za jedną lampę w porze letniej, kop. 5.
3. Za jeden kaganiec tak w porze zimowej jak i letniej kop. 26.
Mający zamiar ubiegania się o takowe przedsiębiorstwo, złożą w czasie i miejscu wy­

żej oznaczonym opieczętowane deklaracje, napisane na papierze stemplowym ceny kop. 40, 
podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz z kwitem Kassy Miejskiej miasta Warszawy, na 
złożone w tejże kassie wadjum w ilości rs. 200 i na koszta ogłoszenia rs. 18.

Warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdodziennie 
wyjąwszy dni świątecznych.

Wzór do deklaracji.
>odaję niniejszą deklarację, iż podejmuję się urzą- 
lomach zostających pod zarządem Magistratu mia-

f MykRaffi/ g&a wy.8a.wk-
kilkanaście lat będący 

s traw:

OGRODNIK
młody, dobrze uzdolniony w swym fachu, po­
trzebny jest od 1 Maja r. b. jako subiekt 
ogrodniczy. Pensja od 20 do 25 rs. miesięcz­
nie, mieszkanie i opał. Tylko pretendenci 
posiadający odpowiednią kwalifikację i dobre 
świadectwa konkurować mogą o powyższe 
miejsce. Bliższa wiadomość w Redakcji Ku­
rjera Warszawskiego. —5343—2—5

KOLONJA, 
do sprzedania, wiorst 3 od Warszawy, przy 
samej szosie Radzymińskiej, 57 mórg mało­
polskich gruntu, z których rossjanie pod o- 
grodowiznę 32 mórg dzierżawią, płacąc za 
pojedynczą morgę rs. 69 rocznej dzierżawy.— 
Dom mieszkalny wiejski obszerny i elegancki 
zupełnie nowy, starannie wybudowany i dwa 
ogrody. Dom powyższy z ogrodami, stano­
wiący prawdziwe i przyjemne letnie mieszka­
nie, z zabudowaniami gospodarskiemi, może 
być osobno sprzedany. Bliższa wiadomość 
w składzie Drzewa ulica Dobra Nr 14.

K Podaje się do wiadomości stron 
interesowanych, że Akta po ś. p. 
i Brzezińskim, Adwokacie Przysię­
głym, a poprzednio Obrońcy przy Senacie, 

po dopełnieniu spisów alfabetycznych, podług 
nazwisk stron, oddane zostały do zachowania 
następujących Obrońców:

1) od lit. A. do lit. G. Leonowi Krysińskie­
mu, Miodowa Nr 15.

2) od lit. H. do lit. L. Ludwikowi Marczew­
skiemu, Miodowa Nr 6.

3) od lit. fj. do lit. R? Franciszkowi Zie­
lińskiemu, Jasna Nr 5;

4) od lit. S. do lit. Z., Adolfowi Suligow- 
skiemu, Długa Nr 21. —4746—3—3

Do sprzedania:
Pudelka małe drewniane 
i tekturowe od perfum 

zagranicznych.
Nowo-Senatorska Nr 4, mieszkania 12. 

-5585—1—3

A>0^bn% jest

«ĄNCUZKA
i wła«eićielki a nar6ka Nr 15 Wia- 

e‘kl domu. -5530-1-1

Rs. 2,000.
jest do wypożyczenia na hypotekę domu mu­
rowanego w Warszawie Plac łofci kwadr. 
3,000 kilkaset, przy ulicy Chmielnej w blis­
kości nowej stacji towarowej—jest do sprze­
dania, położony w korzystnych warunkach 
dla mających chęć budować. Wiadomość 
można powziąść codziennie w dnie powsze­
dnie od 4-tei do 7-ej po południu, przy ulicy 
Twardej pod Nr 9, a mieszkania Nr 1.

Podaje do publicznej wiadomości,iż dnia 2 (14) Maja 1877 roku o godzinie 12 w po­
łudnie, odbywać się będzie w sali posiedzeń Banku Polskiego w Warszawie, licytacja na 
sprzedaż dóbr Rzeczniów z osadą Grabowiec w gubernji Radomskiej powiecie Iłżeckim po­
łożonych.

Pomienione dobra obejmujące w ogóle około 152 włók, podzielone zostały na 4 od­
dzielne części od 20 do 50 włók każda. Konkurować można o kupno dóbr w całości lub od­
dzielnych częściach z pozostawieniem pierwszeństwa konkurującym o całość, tak, iż w razie 
dojścia do ssutku licytacji na całość, żądania na kupno części odpadają.

Szacunek całych dóbr wraz z inwentarzem żywym i martwym, w nich się znajdują­
cym, ustanawia się do licytacji na rs. 210,000 z rozdziałem na części, w warunkach licyta­
cyjnych wskazanym. Wadjum do licytacji wymagana jest w wysokości 10% szacunku.'

Utrzymujący się przy licytacji w ciągu dniu 20, zapłacić winien całą wartość inwen­
tarza i >/a części szacunku dóbr, resztująee »/4 szacunku, pozostawia Bank przy gruncie do 
spłaty ratami amortyzacyjnemi w ciągu lat 25>/2 licząc 5% na procent i 2% na umo­
rzenie.

Bliższe warunki licytacji jakoteż szczegóły dóbr dotyczące, przejrzane być mogą 
w Banku polskim u Naczelnika Kaneellarji każdodziennie w godzinach biurowych z wyjąt­
kiem dni świątecznych, oraz na miejscu u Administratora dóbr, ,J<1

Niemka rodowita, 
posiadająca gruntownie język niemiecki, ży­
czy udzielać konwersacji w tymże języku 
na godziny, dzieciom lub osobom starczym 
w cłomach prywatnych. "W iadomość, ulica 
Chmielna Nr 25, mieszkania 19, zastać można 
od godziny 10 do 12 z rana. —5541—1—3

JBĄ,- ul*zet>ne są

W do nauti, do sukien Sikani.9 ^spólna, ■' .1
S^etiL^y^a d»LovTamże wykonywa 

damska, wszelka bielizna 
—5557-1—3

Do sprzedania lub zamianę na kamienicę

FOLWARK
18 włók, z inwentarzem, zasiewami i wszelką 
ruchomością, na bardzo korzystnych warun­
kach, położony za Rawą 7 wiorst, Zubki duże. 
Bliższa wiadomość na miejscu, lub też ulica 
Sliaka Nr 1, mieszk 8. 1—4—5584

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 7 (19) Kwietnia r. b. o godzinie 12 w połuonie, odbędzie się w sali licytacyjnej 

Magistratu miasta Warszawy, licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje na dwu­
letnią to jest od dnia 1 (13) Lipca 1877, do dnia 1 (13) Lipca 1879 r. w mieście War­
szawie.

a) Konserwację kanałów miejskich.
b) Czyszczenie kanałów w szlachtuzie na Solcu i
c) Konserwację mostków miejskich na rynsztokach, zoobowiązkiem urządzenia 12-stu 

nowych, mostkow żelaznych, w czasie kontraktem objętym, od. cen w wykazie materjałów i 
robocizny, oraz w warunkach licytacyjnych zamieszczony^.

Warunki licytacyjne wykaz cen i in wenta.';", mogą być przejrzane w Wydziale Ad­
ministracyjnym Magistratu w godzinach biurowych, szczegółowe zaś ogłoszenie o licyta­
cji, jakoteż wzór do deklaracji wydrukowane zostały w Dzienniku Warszawskim, oraz w Ga­
zecie Policyjnej, 3—3  4715 

Fotograf Kopista,
może znaleźć zajęcie w Zakładzie fototypji i 
chemigrafji. Nowolipki Nr 3 nowy, od 5—7 
po południu. —5561—1—2

Do interesu korzystnego i pewnego, 

potrzebny jest Wspólnik, 
z kapitałem około 1,500 rs., któryby zarazem 
mógł' prowadzić prostą książkę rachunkową 
j utrzymywać kassę. Wiadomość przy ulicy 
Długiej Nr 19, na 3-m piętrze. —5562—1—3

Mogą znaleźć zaraz pomieszczenie bardzo 
wygodne, oraz troskliwą opiekę, jedna lub dwie

PANIENKI, 
uczęszczające do zakładów naukowych, lub 
poszukujące edukacji prywatnej wspólnej. — 
Wiadomość w składzie sukna W. J. Nowa­
kowskiego, Plac Teatralny. 1—4—5683

OSOBA
w średnim wieku, poszukuje miejsca do za­
rządu domu na wsi lub w Warszawie, obe­
znana bowiem dobrze z gospodarstwem wiej- 
skiem, gdyż lat 18 była na jednem miejscu. 
Wiadomość, ulica Nuwo-Senatorska, w skle­
pie dystrybucyjnym pod Nrem 4, obok Puryca. 

-5591—1—3

W skutek ogłoszenia z dnia ... pi 
dzenia w ciągu roku 1878 illuminacji w d< 
sta Warszawy, po cenach:

1. Za jedną lampę w porze zimowej, kop. 6.
2. Za jedną lampę w porze letniej, kop. 5.
3. Za jeden kaganiec w porze zimowej jak i letniej, kop. 26, (ceny wypisać literami) 

odstępuję od takowych cen procentów NN. (wypisać literami), poddając się wszelkim obc-
wiązkom i zastrzeżeniom w warunkach licytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w kassie Miejskiej wadjum w ilości rs. 200 i na koszta ogłoszenia 
rs. 18J przy niniejszym załączam.

Stałe moje zamieszkanie w NN. pod NN. pisałem dnia N.
(Podpisać wyraźnie imię i nazwisko). 3—3 — 4716 

na do umieszczenia:
• 1 wysoko usposobione

muzyce, oraz Francuzki i 
c u Oa można powziąść wiado- 

która przyjmuje 
Spodnie Panienki, 

kształcić w języku fran- 
‘łi^łgłei /'"eckim i innych przedmiotach, 
GyStw. „ Wersacji francuskiej, a to do 
t—s? 5 iinkanllfenki 11-letniej. Wiadomość 
i, -5492—1-6

.rekomendacja
“Jielek, Nauczycieli i Bon.

Pracownia Snkien iamsiicli i Bielizny 
przy ulicy Chmielnej Nr 9, w oficynie, 

poleca się łaskawej publiczności należytem 
wykończeniem roboty przez osoby wykwalifi­
kowane w pierwszorzędnych magazynach.

T, Nowicka,
_______________________—5537—1—2

Jest do sprzedania z wolnej ręki, htb za­
miany na dom w Warszawie pod'kor ystne- 
mi warunkami 

JIUDATłiŁaa JUUUIR& “aKMAWSKIO N‘ 80.
Kwietnia 1877 roku. C wartek-__________________ Dnia 31 Marca (12 Kwietnia) 1877 roku.

ki licytacji jakoteż szczegóły dóbr dotyczące, przejrzane
Naczelnika Kaneellarji każdodziennie w godzinach biurowych ż wyjąt- 
oh, oraz na miejscu u Administratora dóbr.
Banku Polskiego (podpisano) F. Baumgarten.

Naczelnik Kaneellarji (podpisano! £ Rąjzacher.
— 5280 —

ir mą a j gusiem, oraz ao zarzą- 
^era nr f proszę zostawić w Re- 

a Warszawskiego pod lit. M. N. 
__ —5288—3—3________  

Potrzebną jest

może znaleźć wspólne mie- 
[ 8«>łem. Ulica Chmielna Nr 20.

-5327—2-3 
oae5SOD.Y CZŁOWIEK

i1 Nsiąda -wyższe wykształcenie za grani-
* ^V.k memieeki, również dobrze 

iuL*Miije;,„ kz? franeuzki i ruski, szuka 
Ir 1 Ie zaJ?cia. Wiadomość w Ma-

8 F. Chwastkiewicza, Miodowa 
—5525—1—3

U’poJ A Po W I E D Ź.
> ki Itan/n nej wiadomości podaje się, że 
1 ’?!c^ zan>r Michał Rueiński, alias 

a^8k*ei nl;?'Sxka^ w Poznaniu na Wilchel- 
Ell^kiłei6^ L s?n Antoniny Rucińskiej 

th- u*ski . W- P°znaniu, z panną Marją 
L1? Polstio Dlle8zka,iil w Koninie w Króle- 
h^^kiego n!irC!5r.k4 byłego urzędnika Sądu 

• ’.Wojciecha Szydłowskiego, tam- 
Osi’^ zami»v °ny Je8° Marji z Bokschów 
Sienie , wejść w związki małżeńskie. 
fos’8 i p„ 1. spowiedzi było w mieście 

f- Poznań, dnia 19 Marea
Wik Stanu Cywilnego Rump.

1—1—5532

'ł'^ potrzebną jest 

ft?ĄNŃA
1,1 j uo Bzvpiq. i™

Aptekarza w Paryżu



FABRYKA SZCZOTEK I PĘDZLI
ALEKSANDRA FEISTA,

•W*’" valley Mr 4®-O3T (fl
Zaszczytne nagrody w medalach: bronzowych, srebrnych, złotych, otrzymane na Wystawach Przemysłowych różnych narodowości:

OD WYDAWCY
iskie Adam-

potrzebni są na wyjazd do Petersburga.
Zgłosić się na Smolną ulicę domu Nr 11, I 
mieszkania 4. —5549—1—2

Kucharz lub Kucharka, umHąea do- , Do wydzierżawienia ad Ś-g° 
brze sporządzać

su ceri? bardso przystępną, wszelki* obrąbią- 
-=- .- _.?v------— -—szynie.—Tamże jest
Osoba" któraby mogła eh odro' do domu pry 
watiiego do roboty, obsŁajationr, w kra wie?

s>— ■; -20889-19-0

Interes Korzystny.
Potrzebna jest Panna lub Wdowa do sklepu, 
z kaucją rs. 300. Wiadomość przy ulicy że­
laznej na rogu Krochmalnej pod Nrem 33, u 
pana Goldberga, zastać można do godziny 8 
z rana. —55 26—1- 3

U Akuszerki F Zielińskiej, pod Nrem 15 
przy ubey Twardej, jest wybór

'W A NI i£ 
między niemi Rossjanka, tudzież są pokoje 
dia osób spodziewających się słabości.

-5529-1-3

Haterjalj i iwtaego Bumu 
mianowicie; dachówka hollenderka, drzwi i 
okna z futrynami, piece i t. p., są do sprze­
dania przy ulicy Wareckiej, w posesji Nr 7 
nowy. Wiadomość na mieisen, w godzinach 
od 4-tej do 7 mej po południu. 1—3—5514

**»*tU-.rt"łS W [’ . cen'e’..ji
przyjmuje się po uin’a,r^?ratno^TTl:ca 
damska jak i męzka, za akuiai tli<* 
pranie i prasowanie,towi<k < 
wolipie Nr 2o, u Julji Ja^_5587~-1"A

Przy jednej z ulic blizkich środka miasta, 
jest do najęcia Oficyaa sama w sobie, 
pmyśkie. ;.a zal;l..d fał;yć/ny ’ rurowana, 
składająca się z 1-go piętra, parteru i sute­
ren wraz z wożeniami, w której obecnie 
ssuaidufs si? fabrye.n- i do tego sto- 
f wne mieszkanie V* ta loniośe przy ulicy 
Solnej Nr 817. nowy 10 —55-..5—1—3

Do Stłafln Machin
Amerykańskich 
przy ulicy Wiejskiej Nr 12, 

nadeszły: 

Przyrządy do prania 
mechaniczne patentowane amerykańskie Adar.. 
sa, bardzo dogodne dla rodzin z małą posłu­
gą, cena ich jest nizką i służyć mogą do pra­
nia najdelikatniejszych przedmiotów, jak firan­
ki i tiule, bo działają przez ciśnienie a nie 
przez tarcie.—Tamże znajdują się Wyży­
maczki do bielizny, z walcami gumowemi 
wielkiej trwałości; Prassy do wyciskania 
soku z owoców i Wybijaczki do jajek i 
kremów.

A. Muszyński i S-ka.
—5502—1—3

W sklepie przezemnie nabytym przy 
ulicy Marszałkowskiej róg Złotej Nu­
mer 34, dawniej Korezke, polecam Sza­
nownej Publiczności. Wszelkie Legu- 
miny, Mąki w najlepszych gatunkach 
Śmietanę, Masło świeże wyborowe. 
Sery rozmaite, Powidła krajowe i 
prawdziwe węgierskie i wszelkie towa­
ry kolonjalne po bardzo przystępnych 
cenach. Także Marynaty z grzybów 
rydzów, korniszonów, ekstrakt pomido­
rowy po bardzo nizkich cenach.

E. Olszewski. 
1_3 — 5564 —

pod Garwolinem, blizko „Pilawy, druga sta 
cja od Warszawy drogi żelaznej Nadwiślań 
skiej, jest do wydzierżawienia Oberża wraz 
z Restauracją od 1 Lipca r. b. Bliższą 
wiadomość powziąść można w składzie szkła 
Ignacego Hordliezka pizy ulicy Senatorskiej 
Nr 477a lub też na miejscu w rzeczonej fal 
bryce. 5553—1—3

Piassaya,' jako roślina twarda a sprężysta, jest osobliwością, która znajduje się pod korą drzewa Kokos-Palme zwanego, i z tej to rośliny Fabryka J 
szczotki, które podług modeli zagranicznych, tamże za najpraktyczniejsze uznanych, na szczególną zasługują uwagę. , ą to^s

Rozpowszechnienie ich w Anglji, Francji, Niemczech i innych krajach, znalazło wielkie zastosowanie w zamiataniu ulic; a w szczególności bruków 
tej prostej przyczyny, że z pomiędzy kamieni jakoteż z dziur bruku żelaznego, żwir zapełniający takowe, nie z taką gwałtownością w 
t mym bywa, jak to dotąd ma miejsce miotłami zwycząjnemi. ' , gtaj'

Szczotki te, nietylko do zamiatania ulic służą, ale także w Zakładach Przemysłowych, w gmachach i drogach kolei żelaznych, Cukierniach, Koszarą011’gu­
niach, Spichrzach, Ogrodach i t. p. miejscach z większym skutkiem i korzyścią użyte hyc mogą,bo zamiatają szeroką płaszczyznę, czego miotłą zwyczaj11 
tecznió nie można, a konstrukcją swoją są dogodne w użyciu, a że twałość materjału jest niezrównana, gdyż z praktyki okazało się, że przy największe^ 
w obszernych nawet possesjach, w przeciągu półroku zużyć się nie daje—to też i w cenie okazały się tańszemi od mioteł zwyczajnych.

Żadna pora roku nie niszczy Piassavy, a wilgoć wpływa na jej trwałość i większą jeszcze elastyczność nadaje.
W Fabryce mojej od bardzo dawna Piassava, znalazła zastosowanie, a dziś coraz*więcej ulepszające się bruki i potrzeba w przemyśle wywołuje U1’ 

chnienie mojego wyrobu, z którym mam honor polecić się. ‘ „ Ji>
Wszelkie możliwe środki przedsięwziąłem; tak w sprowadzaniu materjału, jako też i w wyrobie, ażeby dla kupujących uczynić ich sprzedaż przyst^ 

każdego.
Ceny stosownie do wielkości, są następujące: kop. 40, 50, 60 i 75 za sztukę.—Dla handlujących odstępuje sie stosowny rabat.
Zarząd miasta zwróciwszy szczególną uwagę, na rzeczone szczotki, znalazł je pod każdym wzglę‘dem odpowiedne swojemu 

czeniu, w skutek czego JO. Główny Naczelnik Krą/u reskryptem z dnia 3 Marca r. b. Nr 4149 zezwolił na zalecanie ich Właściciele111^^ 
sji, o czem JW. Jenerał Ober-Policmajster m. Warszawy w Nrze 56 w Gazecie Policyjnej do publicznej wiadomości podał- 2—P

NOWA JARBIARNIA PAROWA
g»o Kacperskim

w Warszawie ulica Bednarska Nr 15, 
we własnym domu.

Farbują się wełniane, półwełniane i jedwa­
bne suknie, odleżałe towary różnego rodzaju, 
meblowe przedmioty, woalki, szale, obrusy, 
także męzkie i damskie garderoby rozprute 
i nierozprute, watowane i obłożone w około 
ozdobami i t. p. nowe w naj piękniej - 
szych kolorach farbowane i apreturowane 
(fasonowane) oraz i drukują się, przytem 
sprowadzona nowej konstrukcji ulepszona ma­
szyna do odświeżania i farbowania aksa­
mitów. „5531-1-1

Szanownym Prenumeratorom, którzy dotychczas 
stkich zeszytów nie wykupili, przypomina się: ażeby ? % 
biorem pospieszyć raczyli, gdyż dzieło to jest ju^

MICHAŁ GLOCKSBERG'
Ulica Nowy-Świat Nr 55 nowy.

LUDWIKA SPIESS i SYNA
Plac Teatralny Wr 464/5, obok kościoła 8-go Andrzeja.

i takowy sprzedaje we flaszkach opatrzonych firmą składu. 43— O —17892

TRAN RYBI z BERGEN 
żółty naturalny jakoteż i biały oczyszczony 

zalecany z niezawodnym skutkiem w chorobach skrufulieznyiih i piersiowych, otrzymuje ciągle 

01,U 4

fce złożyć kaucji rs. 1,500 
b. Urzędnik, obeznany z przepisami polieyjne- 
mi, na zarząd większym domem za przyzwoi­
te mieszkanie. Oferty uprasza się złożyć w Re­
dakcji Kurjera Warszawskiego pod lit. J. B. 

-5521—1—3
/OOTCXXXXXXXXXXXXXXXX^
X Potrzzbna je«t X

g PANNA 8
I X do kapeluszy, kompletnie uzd itniona, X i 
i X za dobrem wynagrodzeniem. Tamże są W | 

W potrzebne Panny uzdatnione do kra- X , 
X wieeezyzny, do Magazynu Ferdynan- X 
X <Sa Cara' przy ulicy Miodowej Nr 15 X i 
X nowy. 1—3 — 5548 — X

XXXXXXXXXX«XXKXXXX>
W domu p;zy ulicy Piwnej pod

I Nram 17 rnwym, a& 4 niętne «ó
ftontu, przyjmuje ai®

Bieikns i KrawiecczyzHa
nie i pikowanie na mas; 
Osoba, którsby mogła ebo

ezyz:de i bielunie.

» «»
na letnia mieszkanie da wynaję?’’1 
miejscu, między borami, o 
kuchni z opałem i wszelkiemi *-jT, h „łj 
godami, o godzinę koleją °“1?Lga 
objaśnienie u Majeskiego, woz 
Polskiego i tamże zamieszkałego^--' 

Potrzebne są staroży^ 
ble, bronzy, porcdana’-e> 

ronki, srebro i biźuj 
takowe przedmioty przyjmuje ^,1*® pl*1’ 
bez żadnego procentu. Ktoby Argllf’ 
proszę się zgłosić na ulicę Sena gteia- 
Resursy kupieckiej, dom

wydzierżawienia ad 

festrja i SzAj 
z Garkuehnią i Zajazdem, w 
o 9 wiorst od Warszawy, na 6lj0’is<!’1' 
skiej położone. Sąd Gminny na . pilekO'fói’1 
szać się do Administracji DóbYje#n>e 
marska Nr 2, w Warszawie, coClzj,ierł* 
Niedziel i Świąt. Tamże do wy 
od tegoż czasu. ,

Kaicziiia z
i Garkuehnią, w kolónji Raszyn, 
leuty, przy szosie położona.

Z powodu żałvbv jest do sp1 r

Kostjum
Wełniany z takimże kapej,is^ jona 2 kj* ■ 

szafirowa jedwabna i suknia 
żu sultane. Tamka Nr 8

228373



Ill

OSTRZEŻENIE
■U KUPUJĄCYCH SZPULKI MCI MSZYtlWYCH

U dołu:
na błękitnym i czerwonem tle z czer- 

wonemi obwódkami
Sun Glaca 

złote słońce 
Trade Mark 

Numer w złoconej obwódce.

Łudząco podobne naśladownictwo etykiety

prrs et Macnaught Best Glace 500 Yards
Na giń'a?-ac’’ n(l. pewnego czasu kursuje w handlu (szczególniej w Warszawie) 

eJ stronie etykiety szpulek obraehowany na wprowadzenie w błąd publiczno­
ści, zamieszczony jest napis:

The Best
Glace Sewing' 
for Machines

na błękitnem tle z czarnemi obwódkami.

na do o j stronio etykiety na białym papierze, jest liczba

500
Łapisem„ .Machinę Glace Thread' (maszynowe nici, bez wymienienia 

• ł« szpulki zawierają zaledwie 350 do 385 jardów nici, a tjm sposobem 
publiczność, pomijając gorszy ich gatunek, traci na nich 

33j aż do 40£ procent!
Szę, 0 tem do wiadomości w interesie ogólnym kupujących, zarazem dono- 

etJkiet ^^‘Thanci zarówno, jak kupcy zaimujący się sprzedażą owych podrobionych 
p ’ °?dą pociągnięci do sądowej odpowiedzialności.

c*wdziwa j oryginalna etykieta na szpulkach obejmuje co następuje* 
bfokitn , u sóry:

- Lnem, tle pismo na białej z czer­
woną obwódce 
O. R. R. 8. &

Macnaught
500 v Best ^laea

yards z wymienieniem N-ru
Sag*. Całe pismo błękitne, tylko 500 Yards białe

Wszelkie inne obiegające w handlu podobne ety- 
Klety, które noszą inne napisy niz Orrs & Macnaught 

są podrabiane i dążą do oszukania publiczności 
Hamburg w Mtarcu r.

Z upoważnienia

Zygmunt Salommi,
Generalny Agent na kontynencie europejskim

— Przędzalni

yrrs et Mac Naught w Glasgowie.
— 5460 —

WU 1 DBZm OPAI.OWEBO
w Składach

F. ŁAPIŃSKIEGO

W ZAKŁADACH
moich

NAUKI KROJU
Uczennicom wydaję świadectwa drukowane, po które zgłosić się mogą i 

V—. te Panie, które zeszłego roku ukończyły kursa.
A \\\ Zapisywać się można każdego czasu na kursa dwutygodniowe, a z na- 

' \\ uką szycia na miesiąc czasu, we Lwowie: Halicka Nr 13; w Krakowie: 
Y v g) Reformacka, w Warszawie osobiście udzielam, podług mojej własnej nąj- 
\i i -o/ praktyczniejszej i najnowszej metody. Wykładam krój najnowszych s aników 
\ A francuzkicb, również krój płaszczy]!salop, dolmanów, żakietów franeuzkich iwie- 

I I 1® innych fasonów w mem dziele zawartych, a które nie podług formy stanika 
1-- 1 znaczy się i ponieważ po takiej nauce długoletniej wprawy potrzeba, a naj­

częściej chybia celu. Uczę w nowszy sposob i praktyczny wprost z rozmiaru na materji, 
stosownie do wychodzących żurnalów, czego jest najlepszy dowód, że przezemnie wyuczone 
osoby zakładają magazyny. Dzieło dwutomowe wydanie trzecia zawiera prawidłową i 
gruntowną naukę, jasno napisaną, rycinami uwydatnioną, zawiera 28 tablic, a tekstu 10 
arkuszy, kosztuje rs. 3 kop. 50 Nabyć można w mieszkaniu autora, ulica Miodowa Nr 1 
nowy, drugie piętro, mieszkania Nr 13.—K. GŁODZII&SKI. 2—6 — 4615 — 

(MIGRAINES, NEVRALGlESl

I
 SPOSOB LECZENIA

NEWRALGII I MIGRENY ZA POMOCĄ PEREŁEK Z ESSENCYI 
TERPENTYNOWEJ

DOKTORA CLEItT.O

Na dziesięć przypadków migreny i newralgii ośm wyleczonych bywa w prze­
ciągu kilku minut przez użycie Perełek z essencyi terpentynowej Doktora Clertana.

Jeżeli od pierwszego razu środek ten nie ulży cierpieniom, nie należy go 
używać więcej; środek ten pomaga odrazu lub wcale. j

Perełki te zażywać się mogę tak przed jak podczas i po jedzeniu, poczynając 
od dwóch do sześciu perełek które łykać można prędko w łyżce zupy lub też 
z nieco wody.

Perełki Clertana sę to małe kapselki wielkości grochu, zawierające pod prze­
zroczysty powłokę żelatyny, delikatny jak listek papieru h do 5 kropel essencyi 
terpentynowej.

PRZESTROGA. — Nazwa Perełek, właściwy jest produkcyi Doktora Clertana; 
w handlu znajduję się produkta pod różnemi nazwami kapsli, globulów,kropli,etc., 
podobne mniej lub więcej do tychże perełek. Doktór Clertan poręcza za dobroć 
i skuteczność prawdziwych perełek zawartych jedynie we flakonach majęcych 
na etykiecie następujący podpis:

Do każdego flakonu dołączą się szczegółowy przepis.

Składy w Warszawie u pp. A. F. Galie Ludwika Spiess.

w WARSZAWIE.
1-szy SM i Kantor Główny: Jerozolimska Nr 35.

Ą 2-[i „ Wica Marszałkorta rój JenzolMej Nr 1582 L
3-ci „ „ Dłnja dom Jasióskiep (Lasockie) Nr 22.

WK *a korzec 240 funtów Węgli Kamiennych grubych z kopalni 
„eS saBa.” w bardzo dobrym gatunku, czysty i 

kop z głębszych pokładów obecnie wydobywany, z odstawą po 

^orzec 240 funtów z tejże samej kopalni „Jan/1 Węgli kostko- 
^Czystych, bez miału po kop. 80.

kopaj ,a korzec 240 funtów Węgli Kamiennych grubych, z najlepszych 
7 i ^zUzkich pochodzących, z odstawą po kop. 95.
Zą o0rzec węgli drzewnych do samowara . . . rs. 1 kop. —

^żeń kubiczny drzewa Sosnowego szczapowego. „ 12 50
» „ „ Olszowego „ „ 13 „ 50

’’j} >> „ „ Brzozowego „ „ 15 „ 50
0 drzewa rąbanego dopłaca się rs. 1, do każdego sążnia kubicz- 
Ła rzetelność miary i wagi oraz szybkość dostawy poręczam 

^<^5372 ________ F. Łapiński.____
t ^ożne Lokale do wynajęcia od 1 Lipca r. b,

ID 16'1 nowowwmurowanym trzypiętrowym, w r. z. podług najnowszej 
osoby ^icy Nowogrodzkiej, w blizkości dworca drogi żel. Warez Wied, położo- 

> ’ gdy-- P°8łu'Iująee wygodnych i dobrego rozkładu lokali, mogą takowe znaleźć w moim 
?>rowLtenże będzie wykończony w końcu m. Czerwca r. b, z wszelkiemi wygodami jak 

z lob p u4 208tan'e woda wodociągowa do każdego lokalu, zlewnie wyprowadzające 
8)^*6 hikai ’’ .01az S^, przytem wygódki i śpiżarnie, ktoby zaś życzył sobie wcześniej za- 
7.1?ykonaz m“g*hy zaprojektować podług swego gustu niektóre możliwe ul-pszenia dające 
i It 2 ba,.Przy.wykończeniu domu, lokale aą od 3-ch Pokoi z Przidpokojem i Kuchni do 

Mroi wygódkami, spiżarniami, do 4 lokali balkony, a do wszystkich piwnice
’ odstępuję się po cenach umiarkowanych, przytem jedna obszerna Staj

W h^ij wynajęcia.
•08ć u 8*óża na miejscu lub u Rządcy domu Nr 1574op, przy rogu ulicy Mar- 

“ i Jerozolimsiriej. 3—3 — 3922 —

?>

rs. 1 kop. —
12 „ 50

n 13 „ 50
n 15 „ 50

mianowicie:
Pokojów, Przedpokój i Kuschnia na 2-giem piętrze od frontu lub do pództalenia. 

6 Poknjów, Przedpokój i Kuchnia na 2-giem piętrze od frontu 
2 Pokoje z Kuchnią na parterze 
i Pokój, Alkowa i Kuchnia, na 2-giem piętrze. 
Wiadomość u miejscowego Rządcy.

W

o chleba, 
ly, — Wanny," Wanienecz- 

Wanieneczki do mycia szklanek, Sitewanny, Water- 
‘ i na gorące kompresa, Kc- 

wody i wszelkie naczynia kuchenne za nader przy-

Przy ulicy Sanatorskiej pod tar 20 nc-wym, vis a vis kościoła św. Antonie­
go, są do wynajęcia od Św. Jana 1877 roku następujące

2-5 — — 5314 —

Praczka Amerykańska.
Bardzo praktyczny a tani przyrząd do prania, mogący wielką przy­

sługę czynić w gospodarstwie domowem. Cena praczki Rs. 1 kop. 20 do 
Rs. 1 kop. 80; Puszki zapobiegające obsychaniu napoczętego c" 
Puszki kieszonkowe do chleba dzieci do szkoły, — Wanny, Wanic.r.ccz' 
ki do moczenia nóg, Wanieneczki do mycia s; ’ ’ ~‘
klozeta, Basony (dla chorych), blachy służące 
newki, Kubełki do wody i wszelkie naczynia 
s'ępną cenę.

W Fabryce wyrobów Blacharskich
F. MACATIS.

Elektoralna Nr. 11 wprost Orlej.
5—6 — 4162 —

Z powodu śmierci włsśeieiela wyprzedaż w Magazynie Mebii, 
nach kosztu.

Krakowskie-Przedmieście Nr 6, wprost 8w. Krzyża.
2—12 — 547

—18A91—



Z

ra-

lołożenia
Dla kawalerów do wynajęcia

Jest do odstąpienia za połowę ceny

W Drakami ^Kurjera Warszawskiego."—Plac Teatralny Nr 473 (ł ,<y 5.) ĄoasoieiiO tJeHsypo®'

Kilka: 1, 2, 3 i 4, a na żądanie 7 pokoje"r11

ze f
pierwszem piętrze/Nr mieszkania 4, ulica róg 
Piwnej Nr domu 25.

przy ulicy Długiej w domu pod Nr 28 obok 
Hotelu Drezdeńskiego, do wynajęcia, od 1-go 
Lipca r. b. 1. Całe 1-sze piętro od frontu 
z balkonem, złożone z 5 pokoi, przedpokoju, 
kuchni z wodociągiem i pralni. Lokal tfsn 
użyty być może na jaki proceder. 2. 3-ci« 
piętro składające się z 6 pokoi, przedpokoju 
1 kuchni z wodociągiem i zlewem. — Wiado­
mość w Łazienkach, na dole. 1—3—5517

, uiaovt siwej, rosła, zdatna 
do pociągu i rozpłodu, jest w Hotelu Polskim 
do sprzedania. Wiadomość w kantorze.

—5572—1—3

z oknem wystawowem i urządzeniem
oraz różna Lokale kawalerskie, o®p
Wiednie na kantory. Wiadomość u K2? 
domu. —5101—3—3

umeblowany suchy, do odnajęcia wraz z usłu­
gą—Chmielna Nr 1, mieszk. Nr 5, w bramie 
na prawo na schody, tamże Fortepian do 
sprzedania. 1—1—5578

Sklep z Pakamereni, 
przy targu, w miejscu handlowem, Prz^Ui0Ó 
Nowy-Swiat Nr 68, jest do wynajęcia 0 . L. 
Lipca r. b., do tego może być dodane j 
kanie. Wiadomość na m i ej snu. —5444^^^*

Senatorska Nr 6.
do wynajęcia od 1-go Lipca następujące

Do wynajęcia 
umeblowane pokoje, oddzielnie Inb 
zem, z usługą. Ś-to Krzyzka Nr 21.

—5222—4—5

Zakład Kuśmierski
JózeitJ Jachimowicza, przy ulicy Freta 
Nr 39. przyjmuje futra na letnie prze­
chowanie, oraz wykonywa roboty kuśmier- 
fikie, jakoteż przyjmuje wszelkie skórki do 
wy prawy.______________ —5558—1—3

Przyjmuje się krawiecczyz- 
na damska, oraz bielizna 

damska i męzka, 
przy ulicy Twardej Nr domu 28, mieszkania 
27, w lewej oficynie na dole. —5559—1—3

Przy ulicy Nowo-Sena- 
torskiej Nr 4.

Do wynajęcia od 1 Lipca r. b.: a) Sklep 
pokojem i piwnicą, b) Pokój jeden w oficy­

nie na dole, c) Cztery pokoje i kuchnia 
w oficynie na 1-em piętrze, d) Dwa pokoje 
i kuchnia w oficynie na 1-em piętrze, oraz 
każdego czasu pięć pokoi, przedpokój, 
kuchnia ze zlewem, spiżarnia i wygódka, na 
2-em piętrze od frontu. —5552—1—3

Mieszkanie 
złożóZ* z pokoju, przedpokoiku i ku­
chni, świeżo wjr.‘sU«r«W8“^ do wynajęcia 
zaraz, w domu Nr 58, ulica x.°wy

—5395-2—Ś

Do wynajęcia każdego czasu

Dwa Pokoje, 
przedpokój, kuchnia, z piwnicą i górą wspól­
ną, w blizkośei kolumny Króla Zygmunta na 
Podwalu w domu pod Nrem 526, na drugiem 
piętrze od frontu. Stróż Jan wskaże.

—5308—2—3

z mieszkaniem frontowem i pakamerom, od 1 
Lipca do wynajęcia. Twarda Nr 36.

-5185-4-5

W 1 ŁJ £1 
przybłąkany do domu Nr 8 na Nowej r ‘ je­
ża udowodnieniem własności i 
sztów tamże odebranym być może ® 
Łuckiego, — 5547—1-

W dniu 10 b. m. wybiegła

Suczka

z kuchnia, oraz Pokój z meblami, z życiem 
i usługą lub bez, dla osoby przyzwoitej płci 
żeńskiej. Jerozolimska Nr 17, pierwsze pię­
tro na lewo. —5350—3—3

.£ X Hi M nad 
biały, z i'łtemi uszami i żółtą P*aj\zCę o 
ogonem. Uprasza się łaskawego zn u)ic? 
odprowadzenie takowego za nagrodą _ j
Zielną Nr 7, do stróża" — 5o0J~^_^“

Na .Fabrykę Zduńską 
potrzeb?0 jest murowane zabudowanie z pla­
cem, za miastem lub za rogatkami, ktoby ta­
kowe miał z p- obywateli, raczy zostawić 
swój adres w dystrybucji p. Moszyńskiego 
dbok księgarni Gebethnera, róg Krakowskie- 
go-Przedmi«śeia i Czystej. 1—3—5571

Jest do odstąpienia 

mata Restauracyjka, 
przytem sa Skrzypce do sprzedania, bar­
dzo stare i dobre w tonie. Wiadomość przy 
ulicy Przejazd Nr 2. —5505—1—3

Nagrody rs. 100- v
W nocy, z soboty na niedzielę? 

w Wólce Kłodawskiej pod Piasecznem 
klacze i jeden wałach, maści karo#®' 
i peneiny tylne białe, drugiej jasno K111’jy, 
łysek biały, wałach zaś karogniady . „Jj 
oraz bryka na żelaznych osiach desze2’ 
obita, trzy chomonta krakowskie. 
wiadomość Michałowi Radedzkiemu P° 
szej miejscowości, ten otrzyma takową 
grodę. —5391—2-%^

Letnie Mieszkanie
tuż za rogatką Wolską Nr 11, składające 
z sześciu pokoi z kompletnem umeblowa­
niem i fortepianem. Dom osobny zupełnie, 
w ogrodzie mającym 8,000 łokci kwadrato­
wych z wyborowemi owocami, winem, różne- 
mi jagodami, jarzynami i kwiatami. Do wy­
najęcia od Maja do 1-go Października, za 
cenę 500 rubli. — Wiadomość na miejscu u 
Właściciela. 1—3—5510

Do sprzedania za przystępną' cenę

Garnitur Mebli,
mahoniowych (medaljon) roboty Fickiego, 
składający się: z kanapy, 2 foteli, 12 krzeseł, 
2 napoleonek i stołu. Widzieć można przy 
ulicy Długiej Nr 22, stróż wskaże.

1-3-5569

Mieszkanie Letnie
W miościa

i ogrodem, na świeżem powietrzu, ze wszel- 
kiemi dogodnościami pod względem położenia 
j wygody, jest do wynajęcia. Wiadomość 
w Redakcji Kurjora pod lit. T. M.

«-55OR-^<3

skradziono
z 5-go na 6-ty w nocy, bieżącego j 
z folwarku Łowickiego 4 konie z Wpr2«*Li 
wozami dwoma, koń 5-eio letni 'naści g®'®? ; 
z gwiazdką, klacz 5-cię letnia, biała 
zadnia: klacz jasno gniada lat 8, bez °dra’ 
nX } klacz jasno gniada łysa, z trzema n -. 
mi białemi, lat 10. Ktoby dał znać o p®*/’ 
szych koniach na miejscu post restart 
wicz lub w Warszawie na Koszyki A 
Bukowieckiego, otrzyma sowite wynagrodź®"

—5309—3^3^*

Zaginęło świadectw0
. ne„ na inne N. Trzcińskiego ,‘nd- zo9 zdnia 3 (15) Lipca 1876 r., PrZfJtfl- 

dział Banku Polskiego w Płocku, za Ltira 
wiony 5°/0 List Zastawny Tow,rin ju- 
Kredytowego Ziemskiego Nr 006468 2 ° ró- 
penami. Łaskawy znalazca raczy 
cić do kantora Banku Polskiego w 
. ____ 1- 3-5513^-

W domu przy ulicy Tamka Nr 29/2856, są 
do wynajęcia od 1 Lipca r. b.

TRZY POKOJE
i kuchnia, na 1-m piętrze, za cenę rs. 240 
rocznie, oraz trzy pokoje, przedpokój i ku­
chnia na 1-m piętrze od frontu, za cenę rs. 
280 rocznie. Wiadomość na miejscu.

—5533—1—3

Sklep Wiktuałów,
jest zaraz do sprzedania. Ulica Śliska Nrlf1, 

-5483-2-3^.

do Ś-go Jana, na Jerozolimskiej Aleji Nr 14A 
na 1 szem piętrze, cztery pokoje, kuchnia, 
spiżarnia i skład. Wiadomość Marszałko­
wska Nr 18 A, mieszk. Nr 4. 1—3—5574

Budynek drewniany,
32 łokcie długi, blachą żelazną kryty, skła­
dający się z zdrowego drzewa budowlanego, 
d<> sprzedania i uprzątnienia. Wiadomość u 
właściciela, uliea Dzika Nr 11. —5524—1—3

Nagrody rs. 10-ny,
Wyżeł. angielski myśliwski nietres®**^, 

maści ciemno-kasztanowatej bez 00 lfl- 
w pierwszem polu, w obroży na kłód®? .0 
mykanej, zaginął w dniu 6 b. m. LP pod 
się nieprawego posiadacza o odesł®®1, 
Nr 28 przy ulicy Grzybowskiej do ’ 
cielą domu za powyższą nagrodą, -w00 
w razie dostrzeżenia gdziekolwiek, P*’ed- 
doehodzenie przeciw przywłaszezycielo^1 f g 
sięwziętem zostanie, —5429-^^ *>•*

Kilka 1, 2 i 3 pokojowych z odrestaurowaniem

LOKALI,
mog&cyeh być połąezonemi, w każdym czasie 
oraz CŚ T -E3 -D 

Dnia 7-go, to jest w Sobo 
południu, zgubiono w cukierni (l, 

dla lub może gdzieindziej, Okulary * 
oprawne. Uprasza się o zwrot tych20!, g 
wynagrodzeniem, na ulicę Nowe-Mia®t0 1 
drugie piętro. —5551—1-1--'

mała biała, z długim włosem, uszy ^r0ojprc; 
na tylną łapkę kuleje. Ktobjr takową 
wadził na ulicę Elektoralną pod Ni ■> 
wskaże, otrzyma stosowną nagrodę-^gg^i

Dnia 25 Marca (6 Kwietnia) r. b.

SwieŻC Kretony
w ilości śzf!*;

nadeszły do

Ruskiego Magazynu 
na Niecałej i do takiegoż na Nowym 
Swiecie, przy Alejach Jerozolimskich 
Nr 19. —5516—1—3

na dole, w oficynie, z 4 pokoi, przedpokoju, 
passażu, wygódki, spiżarni, piwnie dwóch, 
stajni dwóch, z górą na siano i wozownią.— 
Podwórze obszerne. Dogodny dla przedsię- 
biercy utrzymującego konie, za cenę rs. 500 
rocznie. — Iw każdej chwili; trzy pokoje 
z kuchnią, schowaniem, piwnicą ze zlewami, 
na 3 piętrze w oficynie, kwart, rs. 50. Wia­
domość u rządcy. 1—1—5518

Jest do wynajęcia zaraz, na trzy miesiące

LOKAL
przy ulicy Senatorskiej Nr 6, składający się 
z 2 pokoi, przedpokoju i kuchni, za cenę u- 
miarkowaną. Wiadomość powziąć można 
w sklepie P. Juljana Penkala, w tymże do­
mu mieszczącym się. —5532—1—3 

Śliska Nr 28.
Magle do sprzedania, w bardzo dobrym sta­
nie, za przystępną cenę w każdym czasie 
z powodu wyjazdu. Wiadomość u właściciel­
ki magli na miejscu. _____  1—4—5580

Rekomendacja Nauczycielska

B. Sienkiewicz, 
przeniesiona została na Nowy-Świat Nr 49 
na dole. Tamże jest do sprzedania Maszyna 
ręczna w dobrym stanie, za przystępną cenę.

1 —3—5581

6 pokoi, przedpokój, pasaż, kuchnia, piw­
nica i góra, na 2-m piętrze od frontu.

3, 5 lub 6 pokoi z kuchniami, pasażem, 
również na 2-m piętrze od frontu razem lub 
częściowo.

2 pokoje z kuchnią w oficynie. Wiadomość 
u Rządcy. —5543—1—3

Z powodu wyjazdu, jest do odstąpienia od 
1 Maja do 1 Sierpnia

LOKAL
na parterze, przy ulicy Orlej, składający się 
z 3 pokoi umeblowanych i kuchni. Bliższą 
wiadomość udzieli p. B. Guranowski, Orla 
Nr 2. —5555—1—3

na 3-em piętrze od frontu, składający się z 5 
pokoi, kuchni i przedpokoju, jest do najęcia 
od 1 Lipca r. b. przy ulicy Widok Nr 17 
nowy. Wiadomość na miejscu. —5538—1—6

Za 1OO rs. miesięcznie
do wynajęcia od 13 Kwietnia do 13 Wrze­
śnia r. b. mieszkanie składające się z czte­
rech umeblowanych pokojów i kuchni z wo­
dociągiem, waterklozetem i innemi wygodami, 
na rogu ulic: Wiejskiej i Instytutowej w do­
mu Nr 1. Wiadomość w mieszkaniu Nr 1 
u Wasilisy. —5527—1—3
, Pod Nrem 33 nowym przy ulicy Nowy- 
Swiat, jest do wynajęcia zaraz, w oficynie 
na parterze

POKÓJ
umeblowany z przedpokoikiem i kuchenką, 
oraz Apartament na pierwszem piętrze od 1 
Lipca r. b. od frontu, złożony z 9-eiu pokoi, 
kuchni, spiżarni, stajai i wozowni.

5534 1 3

P 0 K 0 J
z meblami i usługą, wejście osobne, zaraz do 
wynajęcia. Włodzimierska Nr 12, mieszka­
nia 19. —5586—1—3

Jest do wynającia kilka lokali familijnych 
i kawalerskich na

Letnie Mieszkanie,
o 2 wiorsty od przystanku Dembe-Wielkie 
na kolei Terespolskiej, w folwarku Ostrówku, 
wśród lasu sosnowego, w ślicznej pozycji. 
Bliższa wiadomość przy ulicy Hożej Nr 7 do­
mu, mieszkania 2. —5427—1—3

do najęcia od 1 Lipca r. b., oraz sz|ja- 
ośm koni i wozownia, murowane, z m - 
nicm i ogród owocowy, do wydzierz.^)nrac=ć 
w każdym ezasie. Złota Nr 43 Wiado»« 
na miejscu. —5539—1 p —

Do najęcia od Ś-go Jana pW J' 
nicznej Nr 14, w blizkośei nowo-budująt j 
Giełdy

SKLEP j.
z pokojami i piwnicami, lub cez tasow 
Sklep ten będzie obniżony równo z trotua 
Wiadomość u Właściciela domu na l-®1 r" 
trze od frontu. —5573—1—p___—

Przy ulicy Rymarskiej Nr 8, jest 
najęcia od 8-go Lipca r. b.

U A. von Hedrych, 
Pokoik oddzielny w każdym czasie i pomie­
szczenie dla potrzebujących odbyć słabość. 
Szeroka Freta Nr 10 nowy. —5504—1—2

Do wynajęcia od 1 Lipca r. b. w domu 
Nr 15 ulica Miodowa naprzeciw b. Sądu 
Appellacyjnego: 1) Sklep z pokojem, 2) Sklep 
z 5 pokojami i 2 piwnicami (3 wejścia), 
3) 6 pokoi z balkonem, przedpokojem, ku- 
cnnią, na 1 piętrze od frontu, 4) 6 pokoi 
z przedpokojem i kuchnią, na 2 piętrze od 
frontu, 5) 2 pokoje z przedpokojem, na 
2 piętrze od frontu (kawalerskie), 6) Stajnia 
z wozownią.

Wiadomość u Rządcy domu.
______________________ -5592-1-6

Przy ulicy Lipowej, róg Dobrej, pod Nr 3, 
(2464), jest od 1 Lipca r. b. do wynajęcia

Niewiadomy z pobytu
Szacha Oelniker

przybył w dniu 16 Lutego r. b. do folwarku 
Przetoka w powiecie Nowo-Mińskim, pozosta­
wiwszy rs. 25 zadatku, na zadzierżawioną 
Propinację, oznaczając termin 8 dni do spro­
wadzenia się i zawarcia kontraktu, gdy ten­
że po dzień dzisiejszy nie zgłosił się, wzywam 
wyż wspomnionego Szaebna Celnikera, iżby 
w przeciągu 8 dni zgłosił się od daty dzi­
siejszej do zawarcia kontraktu, w przeci­
wnym bowiem razio. Propinacja komu innemu 
wypuszczoną zostanie, na ryzyko wydzierża­
wiającego Szachny Celnikera, o czem w pi­
smach niniejszego zawiadamiam.

Przetoka, dnia 8 Kwietnia 1877 r. 
1-2-5582_________ A. S.____ _

We wsi Bożymie pod Kowalem, są dosprze- 
dania

Owis gniade Klacze, 
kończące w Maju po lat 4, miary stóp 5 cali 
10, rassy Trakeńskiej, z dowodami, mogą być 
dostawione do stacji kolei Warszawsko Byd­
goskiej Kowal, za poprzedniem porozumie­
niem się listownem z Rządcą tejże wsi Sta­
sińskim. Pokryte są przez ogiera Magnata 
czystej krwi angielskiej, na co także są do­
wody/_________________ -5556-1-1

W przechodnie z Banku Polskiego ulicą 
Żabią i przez Ogród Saski do Marszałkow­
skiej, zgubioną została

kwota rs. 86.
Ueeziwy i sumienny znalazca, zechce ją zwró­
cić do sklepu nożowniczego Sehulera przy 
ulicy Żabiej.___________ —5554—1—1

Mieszkania
od 1-go kwietnia do najęcia: Pokój z kuchnią 
na dole w ogrodzie za rs. 20 kwartalnie; 
Pokój z kuchnią od frontu na dole za rs. 25 
kwartalnie. Wiadomość, pod Nrem 2512 uli­
ca Żytnia, 3-ci dom od Żelaznej.—5315—3—3

Do najęcia zaraz

stołem, pościelą lub bez, przy familji, na

—5230—3—3


